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Według zgodnych doniesień z Wie
dnia ma wkrótce n a s tą p ić  ważna zmiana 
W składzie ministerstwa. Dr. P r a ż a k , 
który — jak wiadomo — był mianowany 
ministrem bez teki, a po ustąpienia bar. 
Streita objął kierownictwo ministerstwa 
sur»wM4łiwośc l i dotąa tę funkoyę jako 
kierownik pełni, ma zostać stanowczo 
ministrem sprawiedliwości, zaś dr. Ma t -  
t u s z  ma być mianowany ministrem bez 
teki.

Wiadomość ta jeszcze pozytywnie stwier
dzoną nie jest — ale jest ze wszech miar 
prawdopodobną. Przy miniowaniu dra 
Prażaka ministrem bez teki, przewodnią 
Wyślą było, stworzyć dla Czech posadę 
Winistra tego rodzaju, jaką piastuje dr. 
Ziemiałkowski dla Galicy*. Opinia publi
czna w Czechach przyjęła wówczas tę 
ńominacyę bardzo dobrze, nie tylko ze 
Względu na wybitnie autonomiczny cha- 
rakter dra Prażaka — ale i dla tego, że 
nWinister rodak" w tern znaczeniu, jak 
ńim jest dla Galicyi dr. Ziemiałkowski, 
jest w każdym razie pożądanym bardzo 
Pośrednikiem między rządem a krajem 
jest w radzie korony powołanym obrońcą 
i reprezentantem interesów kraju, a w 
tym specyalnym wypadku interesów na
rodowości czeskiej. Z oddaniem bar. Prą
tk o w i kierownictwa ministerstwa spra
wiedliwości, rzecz się zmieniła. Faktycz
nie przestał on być ministrem czeskim, 

musiał oddać się wyłącznie bardzo 
iiczuym obowiązkom kierownika minister
stwa sprawiedliwości. To też coraz czę
ściej poczęły się z pośród Czechów od- 
&XWać zapytania „czy mamy j e s z c z e  
Winistra rodaka?" — i wstępowano dość 
Wyraźnie z żądaniem, żeby dr. Prażak 
albo oddał się wyłącznie ministerstwu 
Sprawiedliwości — albo też, żeby powró
cił Jo pierwotnego swego zakresu i zo
stał ministrem bez teki. Życzeniu temu 
Wa się obecnie stać zadość — har. Pra- 
t k  ma zając ważne stanowisko ministra 
sprawiedliwości, zaś ministrem bez teki 
ma być mianowany poseł M at t u s z ,  
Czech.

Jeżeli doniesienie to się sprawdzi, by- 
*°by to aktem bardzo ważnym ze wzglę
du zwłaszcza na cbwilę, w której ma się 

wydarzyć. W rozprawie budżetowej 
Padło ze strony rządu pierwszy raz oswiad- 
°&enie, że rząd musi się opierać o więk
szość, że zatem stosunek między prawicą 
a gabinetem musi się stać ściślejszym, 
dominacja dr. Mattusza — jeżeli istotnie 
Ustąpi, byłaby stwierdzeniem tego bar

dzo ważnego oświadczenia rządu, stwier
dzeniem tem poważniejszem. że rychło po 
słowach czyn by nastąpił. Byłoby to nie
wątpliwie wzmocnieniom kierunku auto
nomicznego w rządzie, który zwłaszcza 
po mianowaniach ministrów Gautscha i 
Bacąuehema coraz bardziej od kierauku 
tego zdawał się oddalać. Dr. Mattusz jest 
autonomistą szczerym i żarliwym, nomi- 
nacyą jego przeto — jeżeli w istocie na
stąpi — złożyłby rząd dowód, iż gotów 
jest do silniejszego niż dotąd zbliżenia się 
nie do prawioy tylko, ale specyalnie do 
autonomicznego i narodowego w niej kie
runku. Czas już istotnie nagli — grzechy 
obecnego ministerstwa wobec autonomi
cznego programu bardzo się niestety na
mnożyły — stosunek rządu do prawicy, 
a zwłaszcza do szczerych w niej autono- 
inistów zaczął' się naprężać. Pragnąć prze
to wypada, ażeby się sprawdziła wiado
mość, która otwiera widoki. iż rząd hr. 
Taaffego bardziej może odpowiadać będzie 
charakterowi, jam mu pierwotnie nadano, 
i tym nadziejom, jakie przy jego miano
waniu rozbudzono, a z których tak mało, 
tak bardzo mało spełniono. Życzyć tego 
wypada w interesie krajów, dla których 
szersza autonomia jest niezbędnym wa
runkiem pomyślnego rozwoju, w interesie 
państw a, kióre skutkiem swego różno- 
plemiennego składu nie znosi systemu 
centralistycznego, jak to już tylekrotne 
próby udowodniły.

Izba deputowanych sejmu pruskiego przyjęła 
w trzeciem  czytaniu znaczną większością głosów 
p r o j e k t  p o d z i a ł u  p o w i a t ó w  w W.  Ks. 
P o z n a ń s k i e i n  i P r u s a c h  Z a c h o d n i c h ,  
co było rzeczą łatw ą do przewidzenia. W sejmie 
bowiem, którego przeważająca większość uchw a
liła , wbrew wyraźnym przupi *om konsty tucyi. 
pruskiej i niemieckiej, cały szereg ustaw wyją
tkowych przeciw Polakom skierowanych, Jo s  pro
jektu rządowego był zapewniony. Rząd pruski z 
pewnością mógł liczyć na służalczą falangę jun- 
krów, landratów i nieprzejednanych filistrów, 
którzy w sprawie zagłady narodowości polskiej 
nigdy rządu nie opuszczą, choćby tenże popeł
niał gwałty najbardziej krzyczące. Tak się też 
stało i w tym wypadku.

Przy podziale powiatów nie szło o sprawy ad
m inistracyjne, lecz o propagandę na rzecz żywio
łu niemieckiego. Projekt do ustawy wymkł z po
budek politycznych i pojawił się pod firmą prze
śladowania narodowości polskiej, co zresztą mi
nister P u t t k a m e r  z krzyżackim cynizmem 
w rącz w izbie oświadczył.

Celem owego projektu, przesiąkłegn jadem nie
nawiści i żądzę wytępienia Polaków, było wypar
cie żywiołu polskiego z reprezeutacyj powiato
wych, a natomiast stworzenia sztucznych więk
szości niemieckich, z widoczną szkodą najżywo
tniejszych ekonomicznych i finansowych in tere

sów gm in i powiatów. Owe zaś powolne rządowi 
większości mają zapobiedz, aby wybory do sejmu 
pruskiego i parlam entu niemieckiego nie wypa
dały v przyszłości z korzyścią dla Polakow. Osta
tecznie więc projekt powiększenia powiatów w 
prow incjach polskich pod ąaborem pruskim , jest 
ustawą wojowniczą, ku zajładzie narodowości n a 
szej wymierzoną, pod hasłem: precz z Pola
kami I

Takie stanowisko zajął rząd i komisya sejmo
wa, która dla przypodobania się swym panom 
przy ocenianiu projektu nie kierowała się isto- 
tnem i potizębami dobrej adm inistracji, lecz wstrę- 
tnym^ politycznym motywem wytępienia żywiołu 
polskiego Bez najmniejszego wyrzutu sumienia 
zdeptała komisya zasadę równouprawnienia naro
dowości polskiej, przez konstytucyę pruską porę
czoną.

Rząd pewny był zwycięstwa. P . P u t t k a m e r  
wraz z swymi pomocnikami, śmiało mógł się po
wstrzymać od nowej a mizernej napaści na na
ród, walczący dzis o resztki swej egzystencyi —
0 religię przodków i ję8yk oiczysty. Zachciało 
mu się jednak odegrać uarlam entarną komedyę, 
dalej więc oskarżać PobŁów, według pruskiego 
szablonu o agitacye polityczne, o chęć gw ałto
wnego wskrzeszenia Polski, o polszczenie N iem 
ców, o zagładę kultury niemieckiej i tym podo
bne „zbrodnicze zamiary- względem ojcowskiego 
rządu ' opiekuńczego państwa, które, według 
słów ministra, świadczy niewdzięcznym Polakom 
niezliczone dobrodziejstwa, będące prawdziwem 
dla nich błogosławieństwem Riswm teneatis...

Służalcza falanga wojującego pangermanizmu 
powtarzała do przesytu znane bismarkowskie for
mułki, wyzywające a zarazem dla Polaków obel
żywe. W ustawicznem czernieniu wszystkiego 
nam podczas obrad nad podziałem powiatów za
przeczano. Chciano nawet zabrać honor naszej 
przeszłości!

Gromadka polskich szermierzy na parlam entar
nej arenie w Berlinie dzitlnie broniła oblężonego 
przez wrogów narodowego posterunku, a choć 
niedorzeczne i płaskie ar^umenta przeciwników 
rąbała krzyżową sztuką, to jednak uledz musiała 
zastępowi służalczych posłów rządowej większo
ści Nasi pusluwie walczyli- ^linczem prawdy i 
ducha, broniąc ekonom icznych materyaimEflA i na
rodowych interesów, prolustojąr prźęoifw nreapra- 
wiedliwemu tworzeniu sztucznych większości nie
mieckich za pomocą ustawodawczych środków. 
Ani powoływania się na przyrzeczenia królewskie
1 traktaty p. C z a r  11 ó t k i e g  0. ani wykazywa
nie czarno na białem szkód ekonomicznych i fi
nansowych przez posła ks. J a ż d ż e w s k i e g o ,  
ani misterne wywody iurystycZn e p M o t t  e g o ,  
ani dowody historyczne, przytoczone przez posła 
J  a ro  c h  o w s  k i  e go , ani protestowanie w imię 
uczciwości przeciw usiłowaniom niegodnym, wiel
kiego narodu niemieckiego p. V, i e r  z b i ń 8 k i e- 
g o, ani sarkazm wreszcie p- b zarlińskiego — nic 
nie pom ogło!

Izba irem mana uchwaliła podział powiatów, 
przez co znacznie powiększyła armię biurokraty
czną, nałożyła na kraj, k ^ 81,e **em rolniczem 
wycieńczony, nowy ciężar > marek rocznie
na utrzymanie nowych landratów, naruszyła in- 
teresa powiatów i gmin, pogwałciła zagwaranto
wane przez konstytucyę P ^ wa Polaków, a to 
wszystko uczyniła w celu o d d a n i a  l u d n o ś c i  
p o l s k i e j  p o d  j a r z m o  p 0 11 c y j  n e g o  n a d 
z o r u  — ludności, której królowie pruscy nąju-

roczyściej poręczyli prawo narodowego odrębnego 
bytu i niczem nieograniczonego rozwoju.

Sejm zadekretował na Polakow kar^ za to ty l
ko, że istnieją, że ośmielają się żyć jako obywa
tele państwa konstytucyjnego narodowości polskiej.

Prawda i sprawiedliwość legła pod ciosami 
niegodziwości pruskiej. Po naszej stronie tryum f 
mutalny. po stronie zaciętych wrogów naszych —  
siła przed prawem.

Tak więc w poscaci ustawy o podziale powia
tów w W. Ks. Poznańskiem i Prusach Zacho
dnich przybyło nowe ogniwo do łańcucha usta
wicznie kutego w Berlinie ku ściśnięciu narodo
wości polskiej żelaznym pierśeieniem  wbrew pra
wu, ustawom i sprawiedliwości.

PotomLowie krzyżackich rodów myślą, że nas 
załawió mogą, zapominają atoli, że miłość ojczy
zny jest świetnem słońcem, które oświeca i oświe
cać nam będzie wędrówki po ciemnej otchłani 
złości i niesprawiedliwości ludzkiej. My nie zgi
niemy, a oni bojąc się słońca żyć będą jak wę
że w zimnie i wilgoci

Wierząc w przyszłość naszą, w tę siłę narodu, 
co się geniuszem mas zowie, ze smutkiem zapi
sać musimy objaw niedbalstwa czy nierzetelnośu. 
poli tycznej.

Przedstawiciele nasi w sejmie pruskim podczas 
obrad nad podziałem powiatów ełhubnie wywią
zali się w ogóle z trudnego zadania, ale za mało 
byli czujni. Przez nieobecność bowiem w stanow
czej chwili dwóch polskich posłów, dwa powiaty 
pucki i wejfcsrowski padły ofiarą podziału z w i
ny nas samych. Nieobecni byli p. Stanisław 
Chłapowski i p. Szreder z P rus Zachodnich. 
Smutny ten fakt nie potrzebuje kom entarza a 
pow.nien być przestrogą dla wyborców, aby nie 
wyb;erali na posłów ludzi nieumiejących speł
niać sum iennie dobrowolnie przyjętej służby pu
blicznej, przez co sprawę narodową na szwank 
narażają.

K o rw iiic y a  > n j  Reformy'.
L w ó w ,  13 maja.

(=") Z powodu wabzego artykułu wstępnego o 
uąjnuwBzyefc roeporządzefiweh p. G a n t s c b a ,  
mogę niejako > ocipowiedaieó na  uitnrp wa
szą, wystosowaną do Rady szkolnej krąjuwej, od 
której z pewnością nie doczekalibyście się odpo
wiedzi , czy zaprotestuje przeciw temu nowemu 
naruszeniu zakresu jej działania a zatem praw 
jej autonomicznych, jakkolw iek rozporządzenie 
ostatnie nie nadeszło jeszcze w drodze urzędo
wej do Rady szkolnej krajowej, (zwyczaien bo
wiem od dawna już praktykowanym akty urzę
dowe prędzej dostają się do dzienników, zanim 
interesowani je  otrzym ają, gdyż nrzędniey po 
różnych dyliastcyach są reporteram i dobrze pła
cących pism) mimo to z góry megę zapowie
dzieć, że żadnego protestu nie będzie, a to z na 
stępujących przyczyn: Prezesem Rady szkolnej
krajowej, jak  wiadomo, jest każdoczesny namie
stnik, który ma prawo aprobaty, wszystkie bo
wiem pisma tej magistratury wychodzą z podpi
sem namiestnika. Ten więc jest niejako osobi
ście odpowiedzialnym za każdy akt Rady szkol
nej. Każdy protest przeciw rozporządzeniu mini
stra zawsze będzie uważany za akt opozycyjny, 
i trzebaby nam iestnika bardzo niezawisłego, i w 
Wiedniu nadzwyczaj silną mającego pozycyę (ja

kim n. p y fl  5P- t}' iłucuowskiJ aby ośmie
lił się wystąpić przećiwf .ministrowi. Chociaż więc 
w skład Rady szkolnej krajowej wchodzą przed
stawiciele ciał auł onomiczny ch , którzyby ijjogli 
i chętnieby chcieli zaprotestować przeciw naru 
szoniu praw Rady, to protest ten  zostanie w 
czterech śc ian ach , gdyż presos z pewnością nie 
wyszle go do minisi irstwa. A gdy do d im j jesz
cze, że m iędzy tymi autonoDu.cziJjrim delegatami 
są i tacy, „,'órzy więcej są fflądowymj niż ząd 
sam , to dojdziemy bardzo łatwo do tego sm ut
nego w niosku, że ta autonomia Bady szkolnej 
krajowej, do której tyle nadziei przywiązywaliś
my, która nas tyło kosztowała, zostaje na łasce 
i niełasce. Dla przykładu dość przytoczyć, że kie
dy obecny p. m nistei oświecenia zniósł „loka
c je "  w gim nazjach. Rada szkoka  krajowa ośnuo- 
liła się uczynić najskromniejsze przedstawienie, 
że to szkodliwie wpłynie na młodziez. która po
trzebuje pewnej zachęty i em ulacji, że tez spoi 
sób odszczególnienia pilniejszych i goriłwsąjśnb 
uczniów jest tradycyjnym w i*o,"zych szkołach 
itd. itd. Na to przedstaw?' nie otrzymał*, suchą ) 
kategoryczną odpowiedź, że rozporządzanie ma 
być vi ykomanem i basta

" Dobrzeby jednali było, aby do pana m inistra 
G a u t s c h a  doszło, jakie panuje przekonany 
między nauczycielstwem szkół średnich o jego 
różnych rozporządzeniach. Nauczyciele mniemają 
••golnie, że w biurach m inisterstwa są u rz ę d n ik , 
którzy silą się na to, aby pokazać, że coś robią i 
mają ducha inieyatywy do re fo rm , których pan 
m inister p rag n ie , podsuwają mu więc rozporzą
dzenia, które dowodzą tylko nieznajomości orga- 
nizacyi szkół średnich. Tak n p. istnieje świeże 
rozporządzenie, że nauczyciele są obowiązani za
raz po godzinie szkolnej zapisywać w kancelaryi 
dyrekcyjnej wszystkie noty postępu uczniów w 
godzinie tej pytanych, do katalogu głównego. 
Jak  to w praktyce wyglądałoby, trudno sobie r a- 
wet wyobrazić. O jednym czasie zejdą się wszy
scy nauczyciele i mają do jednego kał Jog# wpi
sywać noty, oczywiście więc ji den na drugi«/(jo 
czekać musi, stąd strata czasu nb. bez najm niej
szej korzyści dla nauki, a obarczająca tylko n*tn- 
czyc.ela. Następnie i pod względem pedagogi
cznym rozporządzenie to nie ma żadnego prakty
cznego celu. Jeden  z uczniów n. p. dostanie z 
poez%'kiem kursu dwie <jobr« noty, następnie o- 
k -a jje  cii . aje zuppłflie zaniedbał, i n culł&t 
sum iennego iOesyflkowązua musi wynańó ujemnie 
Wowezaś następuję protest i skaiga rodziców 
którzy powołują się na kątałog ćtjręj#cyjiŁy. ie  
dwie noty dobre, że synares ieo »iei &,e b*»- 
dzo dobrze, to przynajmniei dobrze się-, uezyti 
Odwrotnie biorąc rzecz, może nauczyciel popaść 
w podejrzenie, że proteguje uczn ia , który już 
miał kilka złych not a końcowa klasyfikacya wy
pada. dobrze. Cóż kiedy ten uczeń wielką p W  
scią i gorliwością w jednym  miesiącu zdoby# 
wszystko to. co pierw otnie zaniedbał, bądź przez 
chwilowe niedbalstwo lub prżez cherobę. Są. to 
fyIko argum enty wyrwane, jest ich bowiem dale
ko więcej i ważniejszych, te jednak trzebaby nt»- 
zerniej traktować i oczywiście nrzez fachowysh- 

Zapewniam jednak, że na to wszyscy się god*t 
iż wiele i  rozporządzeń p. m inistra jest ł)Mł* 
niewykonalnych, bądź bez żadnego pożytku <h* 
nauki.

wesele w jablohicy.
N o w e I I  a

Józefa Jerzego FetPJcowicza.
Z małoruskiego tłómaozył

W * ’ .

[(Ciąg dalaiy)

Zaledwie Eudoksya ułożyła siostrę na łóżku i 
^tuliła ją  ciepłem okryciem, wtem słyszę, woła 
^rat na m nie:

— Jurku, a gdzie ty ?
Tu, tu, baaiko! — odzywam sie i biegnę 

80 tchu do świetlicy.
~7 A pop-itrz-no gdzie to się podział W asyl,— 

r°wiadd b ra t; ledwie żem się odwinął, a on 
JUŻ wybiegł z chati 

W ybiegam co w nu na podwórze — nie m a;
  do pasieki nie m„ ; patrzę na lew a
mi s-on konia siodła.

— A toż co znowu, W asylu?
— A n ic , jadę do domu.
— U jybyś był chociaż pił nad miarę, t0 ju£

dziwiłbym się. a ty wódki i nie srosztowa-
e» a wyrabiasz takie rzeczy, że śmiech ludziom 

Powiedzieć! A cóżby rzekła na to matka i brat, 
*dJbys odjechał ? .
0 ,. Powiesz im , że zachorowałem i dla tego
kochałem  do domu. , ,  . .

Tak?... no, to nabrałbym  ja kułaków od 
' Popamiętałbym do drugiego prazm ka,

i v?Jm  mu powiedział, że puściłem cię samego 
J*Wego do domu. Nie puszczę!

^o h łszy , odtrąciłem go od konia, zdjąłem 
i zaniosłem do komory — pod klucz. 

Jatw- ’ bywało, pali się w moich rękach. Za
li m " Szy piorunem sprawę ze siodłem, wracam, 

*sj l ,  jak stał na lewadzie, tak i stoi.

—  Chodź do chaty W asylku, — zacząłem po 
dobremu do niego , wiedząc, że inaczej nic z 
nim nie poradzę. — Chodźmy — powiadam; — 
mnie aż korci wypić z tobą czarkę palonej. . .  a 
nie pokosztowałem jej jeszcze dzisiaj. A nuże , 
b ra tk u , chodź, wypijemy wrogom na pohybel.

— Czekaj chwilę — powiada; — zaraz pój
dę, tylko odetchnę trochę... bo mi duszno bardzo.

— Więc pójdźmy do sadu, tam tak ładn ie ; 
przejdziemy s ię , a potem pójdziemy do chaty.

— Chodźm y —  rzekł.
W pobliżu sadu stała nasza pasieka , ze wszy

stkich stron oparkaniona. Podówczas było u nas 
pszczół wyżej dwustu pni. Przy pasiece stała ła
weczka. — Ot tu — rzecze Wasyl — usią
dziemy.

— Dobrze — mówię i usiedliśmy.
Z gości jedni bawią się w chacie, bo już było 

po wieczerzy, drudzy tańczą na dw orze, niektó
rzy śpiewają muzyk.*, a nawet matka m o ja , 
zwykie niezbyt skor« do śPiewu Ppśpiewywała 
sobie w towarzystwie dobrych lu d z i: nie tyle 
pewnie dla własnej przyjem ności, -  ho matka 
nasza już z rodu sm utną bywała,. -  ale aby in 
nym goś ;iom dodać ochoty. Otoż (sdy muzyka 
ślicznie przygrywa do śpiew u, TŁł.ZJ i f /  J a ’
szkoda tylko, że do nas nie było wy jej
słychać, bo pasieka stała trochę op, la o y. 
Za to księżyc świeci nam cudownie... a e  J 
minio to wszystko smutny i tęskny, «  P J 
raeć na niego.

— Mói ty se rdeczny ! więc nie powi®8® m i » 
eo ci się takiego stało? — pytam po chwili.

— Cicho! — szepnął... I  oto słyszymy, slirzy- 
pnęły drzwi do pasieki.

— Bracie nąjm ilszy! gołąbku! -  dał się słyszeć 
głos z tej atrony, — dajże mi poradę ja k ą , bo

i N o , no Iła sz u , — odezwie się gło» m ego 
b ra ta , — porada gotowa 1 ty kochasz K alin ę , a 
Kalina kochi c ieb ie ; wiano u niej takie same jak 
u sióstr moich. Dziewucha ona ja k a , to sam

wiesz o te m , a do tego, mów ię ci, gospodarna , 
że chyba nie znalazłbyś jej równej.... Stara, to 
uczciwa kobieta i nie rozumi0 ? sobie zanadto 
ani harda. O t, posyłaj w niedzielę o zrękowiny 
i hodi! Wiem, że matka twoją zgodzi się odrazu 
na twój wybór, a z matką Kąl*ny iąz ja  sa n po
mówię i mam w Bogu nadziej?’ że będzie wszy
stko dobrze. . . , . ., ,

Iłasz aż podskoczył z radości '  dalejże bratu 
na szyję: —  E j ,  świecie ty m oj--- bracie moj, 
szczery, serdeczny ! ..

Więcej przemówić nie był ^  stanie.
— Oj powoli; powoli — rzecze b ra t , — bo

mię udusisz jeszcze.
— Kiedyż bo ja nie ma® brata nad d e b i t ! — 

powiada Iła sz , —  a nie mog§ odwdzięczyć się 
tobie. Czemuż Bóg nie d f  } (mme slostry> że" 
bym ja m ógł wydać za ciebie.

_  A więc, -  przerwa, ma b ra t, -  dam ,a 
jedną siostrę swoja ża Wasyl*’, wiesz co... ot ino 
że Maryjkę? bo czego, ona dzisiaj bardzo tkliwie
patrzyła na niego .. , 0

— A le , czy naprawdę dasz ( -  pyta I łasz 
wesoło.

—  Czemużbym nie dał?
—  Daj rękę! , ,
—  Masz rękę i słow o. ze dam. 

j  — Chodźmyż wypić na zgodę 1 — powiada

P ó jdźm y! —  I poszli 
. W tuj chwili Wasyl zaśmiał ię, że m j do dzi

siaj straszno od tego śmiechu, gdy g0 8obie 
pom nę. 6 H 3

Słyszałeś ? — spytał.
— Słyszałem.

• i i y ,?e c.bodźmy i my do ^ h a ty , popatrzeć, 
jak będą nasi bracia słowo zapn ac

— Dobrze — powiaJsim — chodźmv. Po
brawszy się pod ręce, poszliśmy zwolna ku chacie.

M inął praźnik. Goście rozjechali się , każdy w 
swoją stronę.

Brat odprowadził siostrę aż po Uścierzeki — i 
wrócił, otrzymawszy od Kaliny w darze prześli
czną jedwabną chustkę na szy ję ; ja znów otrzy- 

,°d niej misternie plecioną dziubnię (to
rebkę) i wytworny kapszuczek. Brat mój uddaro- 
wał się jej sklepowemi żółtemi bucikam i, a ja 
bardzo ładną, szeroką na piędź wstążką. U nas 
bowiem taki zw yczaj, że rodzina składa sobie 
nawzajem podarki podczas wzajemnych odwie
dzin. Dla czego się tak dzieje, nie w iem , ale 
tak wszyscy u nas robią, to i my tak robimy.

PraźniL odbył się w poniedziałek, a w nastę
pną n.edzielę matka przyszedłszy z cerkwi i zjadł
szy obiad, położyła się na pościeli, aby trochę 
odpocząć, — z powodu praźnikowych zajęć czu
ła  się bowiem jeszcze zmęczoną. Brat wziął do 
r v‘ki Żywoty świętych i czytał na g łos; matka 
bardzo lubiła słuchać jego czytania. Czasami słu
cha ona tak długo, póki nie zadrzemie... ot, jak 
i teraz. Siostry ze i  posiadały sobie na przyzbie 
i zwyczajem dziewcząt śmieją się na głos, cbno i- 
wiając inne dziew częta, które były na prażiukifi 
tamta — m ów ią, — miała zgrzebną k o sz u le ,^ ; 
wa miała podarte buty, inna znowu tańczyć mf 
umie, tej oberwał parobcy obszewkę, owa 
wypiła miarkę wódki odrazu... niby w °Dejn ob 
nie piją w szystkie, jeśli nikt Lie w idzi, • : Q̂
to samo zarzucały d rug ie j., inne' ^ n a d 
zwyczajnie j ik  dziewczęta obmswiw  V y  £  (jQ 
jem , -  do  cóż zreSztą m a ją / J ^ Ied£twa flzie- 
tego jeszcze puschodziły się f  ^  Drat mu8jał 
w- ę t a  -  istny jarmark ' g ”  ^ p ę d z ić ,  bo i na
wy jsć - c h a a b y  je ani cnwilki odpo-
czej matka me S j e j ,  Maryj ki, nie było
S d z y TŁ r ° t rS c Ł  dziewczę leży n,ie f a 
murawie w pasiece, ć ł^ z ą c  z c icha, » nikt nie 
wie w m j .  Zwierzyć się nawet ani m nie nie 
chciała a cóż dopiero komu innemu.

J _  Cóż to wam siostrzyczko ? —  spytałem  ją,

wszedłszy dc pasieki., u nas bowiem do star
szych braci i sióstr mówi się „w y“. —  Oj, coś* 
bo wy od tego ostatniego praźnika jak nieswój  
Może wam ktc co złego pow iedział? a lf”**®6 
przecież b raci!... Boże mój 1 powiedżci*®0 ^  
tylko o tein badice, albo o rn ie , to t a t f ^  Q10Ł" 
cnotę na kapustę posieczemy.

— Nic mi nie jest braciszku -
stra kiwnąwszy rączką L po ta® ^ j ' i(J D ’ 
wszalcr ; dz’Siaj n iedzie la : p .
hopola w odwiedziny do 0*wy~
rzekła już z wys:łkiem  przy-
tem twarzyczkę. . n:fl u :i0

Matka, — jak  to mię w gło
wę, — wiedziałem 1 0 cz”go zmie
rza na świec.e. n plfnQ

—  Pojechałby/ "7 b? ł0 tylko ba-
Ąiką puścił-j-r ^ pjla? yczko mc me prze-

‘ t Ą s . r a  “  m“ e-  “>« i* 1-
5  teraz gdy • 'r

eeei. Pasieki, nie pytając już o mc
- I

nr rv do chaty. Brat czywi ciągle jesLrze
n ie L  ° ’ .matka drzemsfc, a ja, stanąwszy pod 

_  ^  CZekam, a i brat przestanie.
chwil ebeesz cze£° Jnrku? — spytał P°

~~ M oiebyście p ościli mię boiiko do> Dowho- 
P°l a ; chciałbym W asyla odwiedzić. „

—■ A dobrze — rzecze b ra t. 
chwilę, — Ale i częm -le ty pojed*6*®’ n,# 
masz ani kołaczy ani wódlc ? . . ,  , ,

— W ódka będzie —  powiada® ’ “  1 *  będą 
pieniądze .. a kołaczy mam ^
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Z R o s yi.
(Nowa ‘aryfa ołowa na stal i żelazo zagraniczne.—

Katkow contra SchefSe.—  Polacy w Prusach.)

Rosya wypowiedziała Niemcom wojnę ekono
miczną, nakładając na zagraniczne żelazo, stal i 
wszystkie z kruszców tych wyroby iak wielkie 
cło, iż gałęw tej przem ysłu głównie niem ieckie
go zagraża ruina. Tę nowelę do taryfy cłowej 
ogłoaił już P raw . Wiertnik. N a przyszłość bę
dzie się płaciło od puda: 1) wszelkich rud, gra
fitu, otoczyn miedzianych i żelaza w proszku 7 
kop.; 2) Surowca w sztabach i kawałkach przy
wożonego morzem 25 kop. przez granicę lądową 
30 kop.; 3) Żelaza sztabowego i sortowego w bry
łach, kawałach i tak zwanego „milbars" 50 kop; 
4) Żelaza w arkuszach i płytach 70 kop.; 5) Stali 
sztabowej i sortowej w bryłach i kawałach 50 
kop.; 6) Stali w płytach i arkuszach 70 kop-; 
7) Odlewów surowcowych bez obrobienia 70 kop-> 
wyrobów surowcowych z obrobieniem 1 rsr. 4U 
kop.; 8 ) W yrobów  żelaznych i stalowych roboty 
kowalskiej 1 rs. 20 kop., takich sam ych wyro
bów roboty kotlarskiej 1 rs. 40 kop.; &) W yro
bów żelaznych i stalowych obrobionych, ważą
cych więcej niż 5 fontów 1 rs. 40 kop.; 10) Kos, 
sierpów 1 rs. 40 kop.; 11) Narzędzi rzemieślni
czych ręcznych 1 rs. 40 kop; 12) Maszyn, apa
ratów, lokomobil, tendrów, sikawek parowych —  
również modeii (prócz nsrzędz: rolniczych) 1 rs. 
40 kop. W reszcie 13) parowozów 2 rs. —  Ukaz 
ten  poieca nadto m inistrom  dóbr państwa i finan
sów przedstawić jak najprędzej wnioski w przed
miocie środków, jakichby użyć należało na gra
nicy zachodniej celem zapobieżenia dalszemu roz
wojowi istniejących tamże, oraz powaUwoniu no
wych bam em i i fabryk żelaza, b»dż obrabiają- 
eyeh m ateryał zagraniczny, b ąd i też używających 
robotników zagranicznych.

Opinia publiczna w Niemczech oburzoną jest 
z powodu tego ukazu i doskonale rozumie jego 
doniosłość. Ten najnowszy ukaz ca rsk i, pisze 
Koln. Ztg, je s t ciosem, wymierzonym nie tylko 
przeciw przemysłowi w samych N iem czech, ale 
także przeciw industryi tejże gałęzi, wypielęgno
wanej przez Niemców w granicach państwa ro 
syjskiego. T en środek jest zarazem policzkiem 
wymierzonym w twarz dawnej polityki rosyjskiej 
przez dzisiejszych jej kierowników. Środek ten 
dowodzi, że wpływ Katkowa jest wyższym od 
potęgi i woli cara, że tem u kierunkowi uległo 
umiarkowane i rozważne stronnictw o, na którego 
czele stoi Giers. Tak brutalne rozporządzenie obe
cnego m inisrra  skarbu musi wywrzeć wpływ na 
polityczne zachowanie się względem kraju sąsie
dniego, przeciw k tó ro m j jest skierow ane".—Tak 
biada Koln. Ztg.

m iennem i o pewnej wspólności interesów rosyj
sko-polskich. Kiedy w zarządzie krajem robione 
są wyjątki dla niektórych części ludności, wyjątki 
tego rodzaju, iż przeznaczeniem ich jest zniszczyć 
resztki narodowej odrębności i jednocześnie za
stąpić ją  przewagą silniejszego i znienawidzonego 
sąsiada, to dla takich działań ludzkość nie ma in 
nego nazwiska. Tu widać tylko wyłącznie akt 
przemocy, dokonany dłonią Tedtona, rozpierającego 
śię Lez ceremonii w spółczesnej Europie.

„Nie można przeszkadzać rozwojowi autonomii 
baronów w guberniach nadbałtyckich a można 
niweczyć resztki samodzielności w prowincyach 
p o ls k ic h  w P rusach ; za próby ograniczn w pierw
szym kierunku następuje groźba odwetu, a na 
wszelkie środki, wymierzone przeciw Pulakom 
pruskim , należy odpowiedzieć zgodą Europy. Ta
kie są obecnę czasy, z ich siłą polityczną, ze- 
środkowijącą uij w jednej osobie i bezsilnością 
polityczną, ciążącą nawet nad tymi, którzy po
winni mieć siłę."

Nieco dalej dziennik znowu pow iada:
„Potężny wróg. nienawidzący serdecznie słabą 

i obcą ma narodowość, postanowił wymierzyć jej 
cios ostatni. N ieustanną obroną interesów oj 
czystych, energicznem przeciwdziałaniem u we 
lacyi Niemca należy odbijać ów cios, którego 
skutki wystąpią koniec końców w zu p e łn e^  zn i
szczeniu narodowości polskiej w Prusach. Zresztą 
prawda i to, że kiedyś raz przecie położony bę
dzie kres wandalizmowi, wynikającemu z samo- 
władztwa niemieckiego w Europie a w pewnych 
watunkach owo „kiedyś" m oże nastąp ić zn aczn ie  
wcześniej, niż ogóln ie  p i zapow iadają.

Jakkolwiek sympatyczny mogą być dla nas po
glądy moskiewskiego dziennika, tru ino  przy- 
pnścić, aby gospodarka niemiecka w Poznańskiem 
mogła wpłynąć na bieg przepowiadanych wy
padków

A rtykuł dra Scheffle p. t.: Ueber die Grenie 
der militdrischen Steuerkraft Europas, pomie
szczony w Deutsche Retue  zwrócił uwagę Mosk. 
Wiedom. Organ Katkowa obchodzą oczywiście 
wywody atiiora niemieckiego, tyczące się Rosyi. 
Otóż dr. Scheffle otrzymuje, że Rcoya, mimo dwn- 
kroć większej ladnuści niż w Niem czech, d _Ja 
do kresu pow ięknenia  swej armii gdyż na dalszy 
jej rozwoj m e pozwoli kurs rubla. N a  teu  wywód 
odpowiadają Mosk. W iedom.: „He razy w Niem
czech je s t mowa o powiększeniu armii, wtedy w no
tach oficyalnych, motywach do projektów ustaw, w 
rozprawach parlam entarnych i w artykułach prasy 
urzędowej wypływa na wierzch widoczna chęć rywa
lizowania pod tym  względem z R osją, a nawet 
„zaimponowania" jej. Taki też charakter ma i arty
kuł dr* Seheffk). Uczony profesor postępuje tylko 
ostrożniej od swyeh poprzedników  i meżebność ry- 
walizacyi opiera na  w zględnem  bogactwie i do
brym  k u n ie , pudcsaa gdy jego poprzednicy wąt
pili jeszeze, esy  rseczywiście Rosya ma ludność 
dwa iJtty w iększą nie z«ś równą lndnosci N ie
m iec. T ak  litoraln ie wydrukowanym było w K reut- 
tmtung nie dalej, jak w roku zeszłym i to jeszcze 
z powołaniem  się na jakiegoś anonimowego pro
fesora statystyki

„K urs ru b h  je s t niskim  — to praw da; lecz nie 
prawda, żeby „m e można było przewidzieć" jego 
podwyżki. Z resztą od p. Scheffle nie można żądać 
podobnych przypuszczeń : one nie wchodzą w jego 
rachuby, tak samo jak  nie wchodzą w nie ciągłe 
deficyty niem ieckie na dziesiątki milionów, przy
pisywane zbytniem u w ytężeniu „sił podatkowo- 
wojennych" Niemiec. M oże przecież podnosić się 
rubel i spadać m arka niem iecka po wp' ywem 
olbrzymich pożyczek, corocznie zaciąganyc , i ta- 
kiohże deficytów. „N ie pow iększajcie cwej armn, 
sagt der R uLcou.n  ' czytamy u S c h « < ^ < 3  Pd* 
wiedziano to n ie  bez rachuby na lekkomyślność 
pew nych sfer petersburskich. Każde zwiększenie 
sił w ojennych Bosyi — mówią —  jeszcze bar
dziej zrujnuje je  finanse. Lecz czyż finanse N ie
miec są w  porządku? (k y  P r u s o m  nie grozi 
w roku przyszłym  deficyt 48 milionów? To jednak 
nie przeszkadza rządowi niemieckiemu zwiększać 
armię, budować fortece, ulepszać .Logi stra teg i
czne, koszary, zm ieniać całkowite uzbrojenie ar
ia  i -  na co potrzebnem  jest y da™  "  
dwóch lub trzech lat 400  m ih °n  , wiamev 

Na zakończenie Mosk. Wied. m ° w 4 ■ 
rozporządzają znaczną siłą wojenną, lecz czas len
hegemonii wojennej w Europie minął bez£° : „ 
To powiększenie armii, te olbrzymie ofiary p 
niężne, jakie robią w Beninie, są tylko p ro zo 0 
staraniem  się o odbicie utraconego pierw szeństw a,
a przynajm niej chęcią wywołania efektu, aby W 
nie w końcu uwierzono".

Pogląd to w każdym razie nadzwyczaj opty
mistyczny.

Z Rady państwa.
W ie d e ń ,  12  maja. 

( f f )  Na wczorajszem wieczornem posiedzeniu 
do rozprawy nad rozdziałem o uniw ersytetach 
zapisało się do głosu ze strony opozycyjnej mó
wców dziesięciu, ze strony większości, broniącej 
rządu tylko czterech, między nimi p. B o b r z y ń -  
s k i.

Pierwszy z mówców, p. L u z a t t o  domagał 
się utworzenia w Tryjeście uniw ersytetu z wło
skim językiem wykładowym. Drugi z mówców, 
należący do prawicy, p. P s c h e i d e n  mówił o 
prawach kościoła do wywierania swego wpływu 
na szkoły nietylko ludowe ale i najw yższe, i 
oświadczył, iż chociażby się uznawało wpływ 
państwa, mimo to nie wynika z tego, jakoby 
władza państwa miała monopol szkolny bez 
współudziału kościoła. W  końcu wezwał mówca 
ministra, aby ua tę okoliczność zwracał pilną 
uwagę i należycie ją uwzględniał.

P. M e n g e r  odpowiadając najpierw swemu 
poprzednikowi twierdził, że Niemcy w Austryi 
wśród ciężkiej walki o swoją narodowość zostali 
opuszczeni i zdradzeni właśnie przez książąt ko
ścioła. Z* teu  * an u t śeiągnął ua siebie ud pre
zydenta wezwauie do porządku

N astępnie mówiąc szczegółowo o uniwersyte
tach, żądał, by nie wymagano zbyt wiele tak 
w gimnazyach iak i na fakultetach uniwersytec 
kich, aby na fakultecie jurydycznym  zwracano 
więcej uwagi ua a jstryacką Konstytucję, a wszyst
kie wymagane koniecznie przedmioty rozłożono 
na trzy lata.

Mówiąc o fakultecie medycznym zwracał na to 
uwagę, że w Niemczech jest dwadzieścia takich 
fakultetów, gdzie jest sposobność wykształcenia 
się na lekarza, w Austryi zaś zaledwie sześć.

Odpowiadał poprzednim  mowcom, a szczegól
nie ostatniem u m inister oświaty, dr. G a u t s c b ,  
broniąc się od zarzutu, nkoby powodem do nie 
których zarządzeń, mianow icie do podniesienia 
czesnego było tu, aby ubogim utrudnić przystęp 
do nauki, a dla zasobnych utworzyć niejako 
przywilej. Na nne uwagi dawał wyjaśnienia i 
przyrzekł wziąć je  pod bliższą rozwagę, a ew en
tualnie uwzględnić.

Po ministrze wykreślili się z listy mowcow 
wszyscv trzej posłowie z prawicy, a z mmi p 
Bobrzyński, przyjęto następnie wniosek o za 
mknięcie dyskusyi; przemawiał więc tylko jeden 
mówca ze strony przeciwnej, mianowicie p. B e e r, 
poczem uchwaiono dotyczącą pozycję o uniw er
sytetach.

Pr*ed zamknięciem posiedzenia p. S c h o n e- 
tv F 6lt(7 arzyszami za' n te rpel°wał  m inistra oświa- 
narn/in6 Ztv?° dy8cyplinarne, wytoczone członkom
univv,rryt e S eCz a eig0t 8towarzy8ze“ ia młodzieżJ
Szczuka. J 1,8t- wysłany do p. Toma-

że dziś rozdano  w Izbie sprawozdanie kom isyi 
ugodow ej o projekcie do ustawy kwotowej, k tóra 
już  ju tro  przyjdzie n a  porządek dzienny.

W ie d e ń , 13 moja.
( f f )  Na porządku dziennym dzisiejszego posie

dzenia było sprawozdanie komisyi ugodowej o 
projekcie do u s t a w y  k w o t o w e j  n a  w y d a 
t k i  w s p ó l n e .

Sprawozdawca komisyi p. J a w o r s k i  opowie
dział przebieg rokowań pisemnych i ustnych, ja 
kie przeprowadzono z deputacyą węgierską, a 
wreszcie przedłożył wniosek komisyi, ułożony 
zgodnie w obu deputacyach, a polegający na za
trzymaniu dotychczasowego stanu na dalsze dzie
sięć lat. Projektowana ustawa ma wejść w życie 
równocześnie z uchwaloną już ustawą o związku 
cłowo-handlowym pod warunkiem jednak, jeżeli 
na Węgrzech taż sama ustawa równocześnie zo
stanie uchwaloną.

W  tym przedmiocie, stojącym na porządku dzien-
Przemawiaii tylko pp. P l e n e r  i Po -  

k i u Kar.
Po przemówieniu referenta przyjęto ustawę w 

drugiem  i zaraz w trzeeiem «  ytariu .
Po załatwienia tego pnedm totu przystąpiono 

do dalszej rozprawy nad następującemi z kolei 
pozycyami w e t a c i e ,  m i n i s t e r s t w a  oświaty.

D łuższa dyskusy* rozw inęła się przy pozycyi 
o s z k o ł a c h  p r z e m y s ł o w y c h .  W szyscy 
m ówcy u z n a w a l i  wielką doniosłość i użyteczność 
specya lnych  szkół przem ysłow ych i stawiali po 

o ei r  u. ądania. Odpowiedział im  dając wy
jaśn ien ia  m inister -św iaty. W reszcie uchwalono 
.m  m ęcie jskusyi. J ako mówcy generaln i zo

stali w ybrani pp. W  e n z l  i t z k e ze strony p rze
ciwnej, i ks. C z a r t o r y s k i  z większości.

Na tern przerwał p. przewodniczący dalsze na
rady, naznaczając przyszłe posiedzenie na jutro

Przegląd polityczny.
W r a k ó w , 14 maja.

Na dzisiejszem p o łu d n ia  . ,
miotem rozprawy byS  ł X “ł pu8,edzen,u Prz?d‘
d u ic h . Ze stro n y  p r z e c i w n i  °  T  • 5  T
su posłów piętnastu , a d°  ga na*tęyme dodatkowo je-

(ronAral ’ Później został wybrany
* gS .  y“  Z prawicy było również pie-

tnastu  posłów zapisanych, a między nimi nn
Ś w i e ż  y i K o w a l s k i .  PP’

żsta, .  tó g i. g g

projektu podziału powiatów W. Ks. 
Poznaaafaegi i p rns Zachodnich Russkij Kurjer 
zamieszcza o) je rn y  artjrkuł p. t.: „Polacy w P ru 
sach". Dziennik n«ezony który dawniej nie je
dnokrotnie zsbierW głos bezstronny, piętnuje ze 
stanow iska ogoino-iudikiego postępowanie rozpa
noszonych N iem e w. Ot* końcowy ustęp arty
kułu :

„Tak postępował mogą w ^ łu g  pojęć ogóino. 
ludzkich tylko p raw l7,twl ,^»wiaU»wie. — Nie 
potrzeba żadnych innych oświetleń »by sprawę 
nazwać w andalizm em . Za mc innego niepodobna 
uważać aktu w ydania wzmiankowanej ustawy na
wet pominąwszy pam ięć o pokrewieństwie ple-

t y c h ć z a s o w e j ^ ^ S s S ^ 6 Zadowolone z d0‘
s ta w ia n e  przez posłów i ’ przeciw m e żądania, 
„ rzem aw iającychP,̂  h y w l ^ d T / ’ c h ° ciaż P adk® 
aC “ u ty niż ^  strony
ca g łó w n a  po e8 a | e yuie w tonie przem ów ienia  

Z m ó w  d zisiej z j e  wspomnB jed yn ie  m ow« p. 
K o W a 1 s i 1 6 S . ra ^“''epiej dem onstruje to
co wyżej powiedziano. Zapi8aily b jt na liście
mówców z prawicy, a wystąp-ł przecjw rządowi, 
wyrzucając mu -  choclaż g , / 01®.10 łagodnej, że
w Galicy, wschodniej n 2 /, m.) Rusinów, a
tylko 800.000 Polakow jest 11 szkół średnich 
pulskich, a tylko jedno ruskie. —
rt- końcu wyraził nadzieję,  ̂ uwzględni
słuszne życzenia Rusinów. __

Po przemówieniu p. Kowalskieg uchwalono 
zamknięcie dyskusyi. Przemawiali więc mówcy 
generalni, Sturm z lewicy, a ^  z prawlcy> 
po<aem przyjęto dotyczącą pozycyę budżetu.

Dla uzupełnienia sprawozdania muszę dodać,

Dzienniki wiedeńskie donoszą, że rząd zam ierza 
ustawy o organizacyi służby sanitarnej w gm i
nach wnieść jako urzędowe projekty w tych sęj 
m ach, w których sprawa ta jeszcze w drodze 
ustawodawczej nie jest załatwiona. Rząd poczy
nił jaż kroki przygotowawcze w tym kierunku 
Do sejmów tyob należy także galicy jsk i, to też 
nie wątpić, że i » gahcyjskim sejmie rząd z ta
kim projektem do ustawy wystąpi. Życzyć tylko 
należy, żeby projekt nie był układany w W ie
dniu, od zielonego stolika, ale żeby kompeten 
tne w tej sprawie korpuracye i osobistości do 
dania opinii były zawezwane. Najlepsze bowiem 
chęci pp. referentów  w W iedniu nie przydałyby 
się na nic, gdyby projekt był ułożony bez zna
jomości stosunków krajowych, a Sejm z tego po
wodu był zniewolona projekt odrzucić. Rzecz to 
niezmiernej wagi i do,'.iosł0gcj j tera r0Zważmej 
przeto i na podstawie tem gruutowniejszego zba
dania sprawy należy do ułożenia projektu przy
stąpić.

Rada państwa wcześniej, niż początkowo my
ślano, zakończ; swnje prace, i już  dnia 27 b. m. 
ma być zamkniętą, rozpiawy bowiem szczegóło
we uad budżetem :dą w przjspieszonem  tempo, 
a i ustawa kwotowa mniej niz się obawiano za
jęła czasu Sejmy zbiorą się podobno w miesiącu 
w rześn.J, tak przynajmniej wnoszą z zarządzeń, 
poczynionych w czeskim wydziale krajowym. 
I  znowu przypomnieć musimy Kołu polskiemu 
achwałę Sejmu o dłuższem trwaniu sesyj sejmo
wych, i wyrazić nadzieję, że Koło całjm  swym 
wpływem ją poprze. Jeżeli Sejm na 1 września 
byłby zwołanyj należałoby mu zostawić czas do 
koń a października, w każdym razie mniej niż 
dwa miesiące.

Nar. Listy donoszą, że na jednem  z ostatnich 
posiedzeń czeskiego klubu poselskiego przy spo
sobności obrad nad budżetem ministerstwa oświaty, 
a mianowicie nad posadą drugiego szef sekcyi 
w temże ministerstwie —  pobłowie R i e g e r 
i Ryszard C l a m - M a r t m i c  wykazywali, jak 
wielkim byłoby błędem politycznym, tak wybit
nego ministra, ^akim jest dr. G a u t s c h  drobno
stkową opozycyą drażnić i obrażać, i j ak szko- 
dliwem byłoby dla Czechów, czynić sobie z nieeo 
nieprzyjaciela. Rieger mial przy tej sposobności 
powiedzieć: „Skoro nam się nie udało, biernym 
oporem prawa nasze od razu odzyskać, musimy 
je teraz okruszynami zbierać, chocbysmy te okru
szyny z pod stołu wyławiać mieh • To wyrażenie 
wydaje nam się zbyt d rastj c zn em , aby było 
praw dopodobnej -  'aktem  jest, że Dzes. ulegli, 
i w pełnej Izbie wraz z Kołem polskiem g oso- 
wali za drugą posadą «z®̂a Widocznie
więc i w Kole polskiem musiała zapaść taka 
uchwała, ale — anttąuo more do tej chwili 
nie ma o tem urzędowego sprawozdania.

N a uniwersytecie wiedeńskim porządek od 
wczoraj całkowicie został przywrócony. Zajęli się 
tem sami studenci. Brof. M a a s s e n  odbył 
wczoraj bez przeszkody wykład, wobec nielicz
nych słuchaczy. Deputaeye młodzieży konfero
wały z rektorem Z i m m e r m a n n e m ,  który 
przyrzekł, że z początkiem przyszłego tygodnia 
wszelkie wyjątkowe na uniw ersytecie zarządzenia 
zostaną zniesione.

W ęgierski prezydent ministrów T i s z a  bawi 
w W iednia. Celem głównym jego pobytu tamże 
jest porozumienie się z K a 1 n ó k y ’m co do od
powiedzi, jaką ma dać w Sejmie węgierskim 
interpelacyę w sprawie historyi ukupacyi Bośni 
i Hercegowiny i odnoszących się do tego rewe- 
lacyj Nordd. AUg. Ztg. Oprócz tego ma Tisza 
z iłatwić kwestyę zamknięcia Sejmu węgierskiego, 
który w tym roku kończy swój okres ustawo
dawczy.

W arsi. Dnieto. pisze co n as tęp u je : „Obecnie 
-  bezpłatnych czytelni w arszaw skiego Towarzy- 
stwa dobroczynności w zbronionem  zostało w yda- 
£ anie uczniom śred n ic h  zakładów  naukow ych 

do czytan ia , k tó re  by ły  udzielane przez 
n zaJąeyeh czytelniam i bez wiedzy zwierzch-

uczniom V' Z"kaz ten  wypływ’a z uwagi, i 
k tó re  sa n*? czJ ty wa<! V 1 tak,e książki, 
ataratwfL p?^cCone przez kom itet naukow y m ini- 

SWlecenia, a nad to , iż czytanie książek

bez żadnego wyboru i ścisłej kontroli pedago
gicznej wpływa ujemni6 na moralny i umysłowy 
rozwój młodzieży. Jednocześnie z zakazem wy
dawania książek z bezpłatnych czytelni wzbro
niono uczniom zajmować obowiązki pomocników 
zarządzających w rzeczonych czytelniach".

Były dyplomata rosyjski T a t i s z c z e w  ogła
sza w Mosk. Wiedom. obszerny w yw ód, doty
czący polityki rosyjskiej w obec o k u  p a c y i  Bo-  
ś n i i  i H e r c e g o w i n y  p r z e z  A u s t r y ę .  
P rzed wojną rosyjsko-turecką odbywały się w sa
mej rzeczy rokowania między Petersburgiem  i 
Wiedniem z zachowaniem najściślejszej tajem ni
cy, Niemcy atoli były wtajemniczone w toczące 
się układy przez obie strony. Rewelacye N ordd. 
AUg, Ztg. , które przekręciły stan rzeczy, obra
żają uczucie najprostszej politycznej przyzwoito
ści. U k ł a d y  n i e  d o p r o w a d z i ł y  j e d n a k  
d o  ż a d n e g o  r e z u l t a t u .  Po zawarciu trakta
tu  w San S te fano , wznowiono rokowania przed 
otwarciem kongresu berlińskiego i tym jednak 
razem dsfy one u j e m n y  r e z u l t a t .  W  czer
wcu 1878 r. br. Andrassy wyraził p. Nowiko- 
wowi ubolewanie z powodu nie dojścia do skut
ku zamierzonych układów. Na sześć tygodni 
przed kongresem  G i e r s , w zastępstwie chorego 
ka. (i. i c z a k o w a ,  telegrafował do ambasadora 
w W iedniu, \f posiadanie z a c h o d n i e g o  B al 
k a n u  w t a k i  s p o d ó b  w z m o c n i  A u s t r y ę ,  
iż Serbia i Czarnogóra będą całkiem zamknięte i 
pozbawione zostaną możliwości wszelkiego dal
szego rozwoju. Zawiadomiono jednocześnie o tem 
zapatrywaniu gabinetu petersburkiego ks B i s - 
m a r k a  i c e s a r z a  W i l h e l m a  którzy mieli 
być s ę d z i a m i  r o z j e m c z y m i  w tej spra
wie. G i e r s  w liście do O u b r i l a  wyraził 
nadzieję, iż Niemcy, pomijając sympatye, ja
kie mieć mogą dla A ustry i, postąpią sobie 
lojalnie i nie będą działały pod wpływem u- 
tajonych planów. Dla zadośćuczynienia słu
sznym wymaganiom Austryi Rosya wszystko u- 
czyniła. Więcej nie pozwala jej uczynić godność 
państwa i narodu. Na berlińskim atoli kongresie 
Austryi więcej przyznano. W lutym  1879 ks. 
Gorczaków w depeszy do Oubrila oświadczy iż 
Niemcy nie spełniają słusznych oczekiwań Ro
syi. W  trzy tygodnie później ks. G o r c z a k ó w  
c o r a z  b a r d z i e j  u s k a r ż a ł  s i ę  n a  w s p ó l 
n e  d z i a ł a n i e  A u s t r y i  i N i e m i e c  w 
s p r a w i e  w s c h o d n i e j .  W  jednej z depesz 
Gorczakowa do Nowikowa wyczytał Tatiszczew: 
„Okazuje się teraz, iż przymierze trójcesarskie 
zniszczonem zostało przez dwóch naszych sprzy
mierzeńców. Musimy zerwać z przeszłością i li
czyć ua siebie sam ych".

Równocześnie zamieszcza Budapester Tagilat 
artykuł hr, ' M i k o ł a j a  B e t h l e n a ,  który stara 
się dowieść, że ks. Bismark, nie lubiąc już od- 
dawna hr. Andr issego, stara się go pozbawić po
pularności w W ęgrzech i że w tym jedynie celu 
każe ogłaszać w Nordd. Allg. Ztg. owe wspo
m nienia z czasów wojny rosyjsko-tureckiej. Hr. 
Bethlen przedstawia rzecz w ten sposób, iż Niemcy 
starały się zawrzeć z Rosyą jeszcze przed wojną 
układ, mocą którego Rosya mogłaby swobodnie 
działać na półwyspie Bałkańskim, a Niemcy uży
w ałyby prawo uderzenia na F ran c ję . Hr. A n
drassy dow iedziaw szy się  o triu , . uprzedził dy 
plomatów niem ieckich i porozumiał się z Rosyą 
przyrzekając jej życaliwą neutralność Rosyi pod
czas wojny. Odtąd pozostała ta niechęć Bismarka 
do A ndrassego, która się odbiła nareszcie w sen- 
zacyjnych odkryciach berlińskiego dziennika

nym, będzie obradował do 18 lub 19 b. m. Izb8
panów bowiem musi jeszcze załatwić niektóre 
projekty, przyjęte przez Izbę poselską, a w pie^' 
wszym rzędzie projekt o podziale powiatów w W. 
Ks. Poznańskiem i Prusach zachodnich.

W Moskwie odbywał się w tych dniach jubi
leusz śpiewaka ludowego S ł a  w i a ń s k i eg°< 
który, jeździł po Europie z chórem śpiewaków 
rosyjskich. Podczas uroczystości odczytano tele
gram  Boulangera, który wywołał ogromny emu- 
zyazm. W  sali odezwały się głosy: „Odpowie
dzieć natychm iast", czemu się też stało zadosc- 
Taki sam entuzyazm obudził telegram Pasteura, 
sławnego pogromcy wścieklizny, do Sławiańskie- 
go, kończący się słowami: Viveni Russie et France 
u n ieś!

W dalszym ciąga obrad parlam entu niemiec
kiego nad p r o j e k t e m  w ó d c z a n y m  zabierał 
głos p, W e d e H - M a l c h o w  z stronnictw a 
wolno-konserwatywnejgo. Oświadczył się on za 
proiektem , jako odpowiadającym potrzebom rolni
ctwa. Ponieważ jednak projekt zaprowadza zbyt 
doniosłe zmiany, przeto w niósł, aby przekazano 
go komisyi z 28 członków złożonej. Wolnomyśl- 
ny poseł R i c h t e r  w dłuższem przem ówieniu 
objaśniał stanowisko stronnictw a wolnomyslnego. 
Starał się on dowieść, że zyski finansowe z pro
jektu przewyższają sumę potrzebny i zwracał na 
to uwagę, że lad zbiera teraz owoce za ostatnie 
wybory do parlam entu. Zdaniem jego niesłusznera 
jest chcieć Bawaryę przyłączać do związku wód- 
czanego , dopóki ona sobie zastrzega wyłączne 
przywileje co do piwa. Dalej krytykuje ograni
czenie produkcyi, czyli „renum eracyę właścicieli 
gorzelń" i sądzi, że projekt zaprowadzi znaczne 
sztuczne podwyższenie renty gruntowej dla wła
ściciel) gorzelń , a natomiast przez zmniejszenie 
sposobności do roboty i ograniczenie konsumcyi 
da się uczuć robotnikom i szynkarzom . Kończy 
swe wywody zdaniem , że projekt prowadzi ko
niecznie do demoralizacyi przemysłu wódczanego 
i do monopolów.

M inister skarbu S c h o l z  dowodzi, że podatek 
w proponowanej wysokości koniecznie jest po
trzebny dlatego, że przyszłym roku wydatki pań
stwowe wynosić będą 4 1 1/ ,  miliona marek więcej 
niż roku zeszłego. Dalej ośw iadcza. że projekt 
obecny bynajmniej żadnego ograniczenia produk
cyi nie zamierza, am żadnego monopolu nie za
prowadza, lecz tylko chce zachować gospodarcze 
gorzelnie przed niechybną zgubą.

PoseJ narodowo-liberalny M i q u e 1 rektyfikuje 
wczorajsze orzeczeuie narodowo - liberalnego mó
wcy O echelshaeusera, jakoby narodowo-liberalni 
koniecznie domagali się przyłączenia Bawaryi do 
Niemiec północnych także i co do podatku od 
piwa. Zresztą sądzi, że podatek w wysokości 50 
a względnie 70 marek nie jest za wysoki, i że 
kontyngensowanie produkcyi nastąpić winno, je 
żeli gorzelnie zachodnie nie mają uledz konku- 
rencyi wschodu

Poseł S z m u 1 a z centrum  zaprzecza zdań u 
posła Richtera, jakoby gorzelnie procederowe pro
jektem obecnym upośledzone zostały i jakoby 
projekt zaprowadzał dotacyę właścicieli górze 
w wysokości 34 milionów marek. Największe ko
rzyści zdaniem jego, z projektu odniosą tylko 
śzynkarze i handlujący okowitą , którzy łatwiej 
mogą się zjednoczyć, niż 8000 właścicieli gorzelń. 
Zresztą uważa on podatek w wysokości 50 a 
względnie 70 marek za hektolitr alkoholu za za
nadto wysoki, bo nie wierzy w ograniczenie kon
sumcyi. . ,

P oseł R i c k e r t  następnie stawia wniosek 
odroczenie dyskusyi; dyskusya atoli została 

zam knięta i projekt do komisyi 28 członków ode- 
słany. .

S e j m  p r u s k i ,  który miał być dziś odroczo

Politische Coresp. zamieszcza następującą ko- 
respondencyę z Rzymu, pochodzącą według za
pewnienia redakcyi że sfer watykańskich: „W W a
tykanie doznano szczerego zadowolenia z powo
du, iż z a m i a n o w a n i e  m o n s i g n o r a W 4 
l i m b e r t i e g o  n u n c j u s z e m  p a  p i e s k i m  
w W i e d n i u  sprawiło tak korzysine w rażen ie  
na dworze cesarsiriin i w polityczny > h sforach 
Austro-W ęgier. W ybór mgr. Galimberliego na 
następcę kardynała YannuteLlego można w istocie 
nazwać bardzo szczęśliwym. ’ Charakter nowego 
nuneyusza i jego zdolności usposabiają go wybi
tnie do zawodu dyplomatycznego. Przyjazny spo
sób obcowania z ludźmi, otwarte i światowe za
chowanie się a przytem jego zjednywająea wy
mowa, pozyskują mu szybko sympatye tych, 2 
którymi się styka. Umie on nadto zachować, m i
mo żywego usposobienia, lodowaty spokój przy 
każdein dyplomatycznem zadaniu. Jeżeli przytem 
zważymy, że nabrał on wielkiego w sprawach 
dyplomatycznych doświadczenia i obeznał się do
kładnie z techniczną stroną dyplomatycznego za 
wudu, to będziemy musieli usprawiedliwić w zu
pełności nadzieję kół watykańskich, iż mgr. Ga- 
lim berti zajmie godnie posadę nuneyusza w W ie
dniu

„Pojawiająca się tu i owdzie legenda o kro
kach, które gabinety zagraniczne mają wkrótce 
przedsięwziąć u dworu włoskiego celem pojedna
nia Kwirynału z W atykanem oraz o zabiegach 
W atykanu celem nakłonienia obcych rządów do 
pośredniczenia w tej sprawie, j Bst w związku z 
pogłoską, że mgr. Galimberti, będąc niedawno na 
audencyi u c“sarza F r a n c i s z k a  J ó z e f a *  
m iał z polecenia papieża namawiać monarchę 
austryackiego do interwencyi. Możemy zapewnić, 
że wiadomość ta jest czystym wymysłem.

„Nowo zamianowny sekretarz stanu stolicy 
apestolskiej kardynał R a m p o l l a  przybył joż 
do Rzymu i był na posłuchaniu u papieża. Marg- 
M o c e  u n i  pozostanie jeszcze przez jakiś czas na 
stanowisku podsekretarza stanu przy boku kardy
nała Rampolli, wkrótce jednak ma on o trzy m ać  
•uną posadę, a w ten sposób objawi mu papież 
swą wdzięczność za jego cenne i długoletnie za
sługi".

Królowa N a t a l i a  opuściła wraz z synem 
B e l g r a d  i udała się do południowej Rosyi- 
Wyjazd ten m«. być, jak głoszono w d z ienn ikacł, , 
w związku, z rodzinnemi niesnaskami na dworze ' 
królewskim, Bez względu jednak na to, czy kró
lowa wyjechała z Belgradu wbrew woli męża 
czy też zgodnie z jego życzeniem, podróż jej nie 
jest pozbawioną politycznego znaczenia tem bar
dziej, iż nastąpiło to w czasie gdy przyjazny ńu- 
stryi gabinet G a r a s z a n i n a  podał się do dymi- 
syi. Sama myśl, że Serbia może zbliżyć się do 
R osji, zaniepokoiła sfery rządowe w W iedmu, 0 
czerń można się przekonać już z tego, iż najbar
dziej wpływowe pisma w obu połowach monar
chii poświęcają obszerne artykuły ostatnim  wy
padkom w Belgradzie. N. Fr. P r. radzi iządo- 
wi austryackiem u nie dowierzać zbytecznie syifl- 
patyom Serbii, dopóki cały naród serbski nie po
dzieli tych sympatyj. Pester Lloyd zaoatruje się 
o wielo spokojniej na sytuacyę, wyrażając prze
konanie, że żaden gabinet serbski nie obejdzie 
się bez przyjaźni rządu austryackiego. W bardzo 
różowem świetle stara się przedstawić czytelni
kom stosunki serbskie -półurzędowa Polit. Cor- 
resp., zapewniając stanowczo, że nowy gab net 
serbski będzie się składać z ludzi, trzymających 
się wiernie polityki Garaszanina.

Z K onstantynopola donoszą, że r z ą d  s e r b 
s k i  wypłacił znowu p a t r y a r s z e  e k u m e n i 
c z n e m u  płacę w kwocie 15.000 piastrów, któ
rej mu już od wielu lat nie wypłacano.

Komisya wybrana przez belgijską Izbę depu
towanych do zbadani?, projektu u f o r t y f i k o 
w a n i a  d o l i n y  r z e k i  M e u s y  ogłosiła już 
snrawozdanie, w którem oświadcza, iż z powodu 
naprężonych stosunków między Niemcami a F ran- 
cyą musi polecić ten projekt Izbie. Belgia -  mó
wi to sprawozdanie — powinna dotrzymywać in
nym państwom kruku w ciągłem zbrojeniu się, 
gdyż wymaga tego jej geograficzne położenie; 
niepodległość kraju nie byłaby dostatecznie za
bezpieczoną, gdyby naród nie poniósł ofiar, któ 
rych rząd od niego wymaga. W Brukseli spo
dziewają się, że projekt rządu nie napotka oporu 
w parlamencie.

Komisys a f g a ń s k a  w Petersburgu ma odbyć 
jutro posiedzenie, na którem delegaci angielscj 
będą już iuugli zapewne uwiadomić Rosyan o o- 
statnich postanowieniach rządu angielskiego. Tym" 
czasem pS0! ^  0wagę zwraca na siebie doniesie- 
n ' e ,a lf  , ry. dzienników o stanowczej zmianie w 
^  t  • A nSj*i na sprawy afgańskie. W  ostat
nie mach miało w Londynie przeważyć zdanie, 
e interes Angli nie wymaga bynajmniej nowych 

ofiar na rzecz niepodległość Afganistanu, i ża ko- 
rzystniejszem będzie przygotowanie się do obrony 
na granicy Indyi. Najbliższe posiedzenie komisyi 
przekona nas zapewne, ile w tem doniesieniu jest 
prawdy.

Kronika.
K r a k ó w ,  14 maic.

Posiedzenie publiczne Akademii Umiejętności
odbędzie się dnia 21 maja br. o godzinie dwunastej 
w południe według następującego programu : 1) Za
gajenie posiedzenia przez JE. zastępcę protektora A -
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Ui i dra J. Majera. 3) Zdanie sprawy z ruchn nau
kowego i admiuistracy.nego Akademii Umiejętności 
przez sekretarza generalnego prof. dra St. Tarnow
skiego. 4) Polska z czasów przedhistorycznych pod 
względem fizyograficznym i gospodarskim przez pr^f. 
dra Józefa Rostafińskiego. 5) Ogłoszenie nazwisk 
kandydatów, przedstawionych przez wvdiiały na 
członków \kademii. 6) Ogłoszenie konkursów

Bilety wstępu wydawane będą w dniach 17 do 
19 biu. w kaneelaryi Akademii od godziny 11 do 
pierwszej.

Dr. Zyblkiewicz dzisiejszą n6« przepędzi! niespo
kojnie. Zapalenie, jak nas poinformowano, pi zeszło 
ku dołowi i zajęło dolną część płuc, co uważanem 
być musi za znaczno pogorszenie. Pomoc lekarską 
niosą choremu dr. K o r c z y ń b k i ,  P a r e ń s k i  i 
R o s n e r .

Syndykiem krakowssiej Kasy Oszczędności
mianował wczoraj w.elki wydział adwokata Jra Fau
styna J a k u b o w s k i e g o .  Na 29 głosujących o- 
trzymał dr. Jakubowski 15 głosów, 10 dr. Hąjdn- 
kiewicz, 4 dr. Kopf Poprzednio syndykiem kasy 
był dr. Szlachtowski.

Gmach poczty i telegrafu na Kotłowem, które
go budowa rozpoczętą została, mieć będzie dwa fron
ty, od ulicy Kolejowej mniejszy i od nlicy Wielo
pole większy. Okien w obu będzie 29. W narożuiku 
główne wejście do urzędów poczty i telegrafu, inne 
wejścia boczne będą tak od ulicy Kolejowej, . 
od Wielopola. Nad kopułą nar iżnika umieszczony 
zostanie zegar transp&ientowy, —  w budynku urzą
dzone będą telefony i wodceiągi, ośu ie.ienie zas ga
zowe. Budowa cała wraz z urządzeniami Kosztować 
będzie 240.000 złr W tylnych częściach budynku 
mieścić się będą magazyny na przesyłki pocztowe 
wagi powyżej 5 kilogr. Od nlicy Wielopole urzą
dzony zostanie wjazd dla poczty wozowej i osobo
wej. RoLót prowadzonych pod sierunk.em pp. Knau 
sa i Stryjeńskiego, dozoruje ze strony rządu p. Sa
rę. Gmach te n , który niezawodoie przyczynić się 
może do upiększeuia tei części m iasta , w bieżącym 
roku ma być doprowadzony pod dach , — zaś w 
Październiku roku przyszłego oddany będzie do u- 
żjtku. .

Mianowanie nauczycieli na wakując* przy tu
tejszych szkołach ludowych posady, odbyć się ma 
na jednem z najbliższych posiedzeń Rady miejskiej, 
przy drzwiach zamkniętych.

Artyści warszawscy zgłaszają się do tutejszego 
Tow. sztuk pięknych i do osób prywatnych z zapy
taniem, czy zamierzona wystawa odbędzie się w rokn 
bieżącym w Krakowie, lub nie, oraz jakie są wa
runki zgłoszenia obrazów i przesyłki tychże Zamie
rzają oni, jak jeden z nich pisze, prosić zbiorowo 
2a pośrednictwem warsz. Tow. Zachęty sztuk pię
knych o tak pożądane informacye. które ich dotąd 
1 komitetu wystawy nie doszły. Czas nag li, termin 
ostateczny zgłoszenia się niedługo upłynie. Rozsyłka 
*apr» szcii winna być przyspieszoną, jeżeli wystawa 
sztuki nie ma doznać zupełnego niepowodzenia.

P. Wincenty Rapacki, znakomity artysta teatrów 
Warszawskich przybył do Krakowa i od jntra rozpo- 
c*yna szneg występów gościnnych, oczekiwanych 
Przez zwolenników sztuki dramatycznej z wielkiem 
zainteresowaniem.

Bilety na odczyt dra J. Brzezińskiego, mający 
się odbyć w poniedziałek o godz. 4 po południu w 
‘■iii Ksay miejskiej na rzec* fnnduszn biblioteki 
słuchaczów praw a, sprzedaje księgarnia p Krzyża- 
nowskiego. Tytuł odczytu: .Praw o i słuszność."

W Ogrodach krakowskim i strzeleckim jutro po
południu, jeżeli sprzyjać będzie pogoda, odbędą się 
koncerty orkiestr wojskowych.

Koncert, w  piątek dnia 20 b. m. odbędzie się 
wieczór Towarzystwa muzycznego, w którym przy
jęła współudział panna Izabela Boznańska, da
wniej uczennica p. Bylickiego, później Sm.eUńakie- 
8o, a o8'atniemi laty kształcąca się w konserwalo- 
ryum lipskiem u Reineckego

W Rynku kleparekim  odbywa się, jak wiadomo, 
Wg dwa razy na tydzień. W malowniczym (acz dla 
Przechodniów niezbyt wygodnym) nieładzie i niepo
rządku zalega w tych dniach wóz soło wozu cały 
rynek Po każdym takim dniu targowym pozostaje 
Qa placu muóstwo śmieci, nawozu, siana, słomv i 
innych przedmiotów, któreby sprzątnąć natężało —  
przynajn mej raz na tydzień, przed niedzielą. Kloby 
sądził, że to się dzieje, niech się raczy naocznie 
Przekonać.

0  Itkrzynkę na listy przy gmachu kasy osezę- 
^hości, na nlicy Szpitalnej, która skrzynki takiej 
^«ale nie posiada, dopominają się mieszkańcy od 
kilku miesięcy. Sądzimy, że prośba ta jest słuszną, 
Sdyż nietyiko ulica dość jest ludną, lecz i wiele 
°sób załatwiających interesa w kasie, z dogodności 
kkiej mogłoby korzystać.

Fałszywy alarm- Wczeraj wieczór uwiadomił 
ł^łnierz policyiny straż pożarną, że pali się w gma- 
cbu komendy wojskowej. Straż podążywszy na miej 
sce, przekonała się, że zapaliło się w kominie 
Sku tek  zbytniego palenia w piecu papierami, czem 
się zatrudnił ordynans służbowy.

#  policyi Złożono: Bransoletkę bronzową nową, 
znaUiioną wczoraj wieozorem na ulicy Szewskiej; 
książkę służbową na imię Maryi Jurzak z Kozćw 
W pewieoie bialskim ; kilka sztuk biletów banko
wych jedno - reńskowyeh, które wczoraj wieczorem

Wojciech Itembica, rezerwista 8 kompanii 13 pułkn 
piechoty znalazł na nlicy Grodzkiej.

Z Warszawy. Urzędowy Warse. DnWw. do
nosi, że podjęty przez lekarzy projekt założenia To
warzystwa przyjaciół zdrowia uie uzyskał aprobaty 
władz.

Z Poznańskiego. Odpowiedzialuy redaktor Dss. 
Poen. pan Wi n c .  B o l e w s k i  skazanym został 
przez izbę karną sądu ziemiańskiego na dw a mio- 
s i ą c e  w i ę z i e n i a  za artykuł o memoryale koloj 
mzacyjnym, zamieszczony w nrze. 24 jDzieńmka 
z 30 stycznia, w którym prokuratorya dopatrzyła 
się obrazy ministerstwa.

Polacy na obczyźnie. W Paryżu cieszą się be- 
cnie wielkiem powodzeniem fotografie nowego syste
mu, wykonywanie w zakładzie pod firmą Antony; 
wyglądają one zupełnie jak ręozny rysunek kredką 
robiony a odznaczają się prześlicznem wykończeniem 
i podobno wielką trwałością. Są one dziełem ziom
ka naszego p Pietkiewicza, poprzednio kierownika 
zakładu fotograficznego „W aliry" w Warszawie.

Konkurs geograficzny Król belgijski ogłosił na
grodę konkursową w kwocie 25.000 franków za na- 
pisanite najlepszego dzieła na temat: „Wskazać spo
soby, za pomocą których najłatwiej spopularyzować 
geografię, oraz rozwinąć metodę jej nauczania". N a
grodę otrzymał prof. A. Stauber z Augsburga. — 
W sądzie konkursowym zasiadali: Francuz, Anglik, 
Hiszpan Rosyanin i trzech BelgijczyKÓw. Jeden tyl
ko głos dany był przeciw Stauberowi.

Powieści autorów nowoczesnych coraz częściej 
bywiąją zabrauiane pizez cenzurę z powoda „uie- 
obyczujności“ . Niedawno w Christiana znany pisarz 
Krogh, autor romansu p. t . ; „Albertyna" skazany 
został ua zapłacenie 400 koron z powodu, iż kilka 
ustępów wymienionej powieści uznanych zostało za 
nieobyczajne, a cała reszta nakładu w liczbie 390 
egzemplarzy uległa konfiskacie. Paryski sąd przy
sięgłych zaś skazał pisarza Dubut de Laforest na 
dwa miesiące więzienia i nadto looO fr. kary z po
wodu, iż jedna z jego powieści zawierała nadei 
drastyczne sceny.

Żona Osmana Pa82y. w  tych dniach przejeżdżała 
przez Warszawę była małżonka bonatera zpod 
Plewny, rodem Polka, z aomu Szawłowska, córka 
kupca z Kamieńca Podolskiego. Została ona żoną 
baszy pod warunkiem, iż ten wyrzecze się zupełnie 
harem u; z czasem pokazało się atoli, iż przyrze 
czenie to przechodziło siły Turka i małżonkowie roz
dzielili się. Pani Osmanowa otrzymała od męża 3 
miliony franków i osiadła we Florenoyi. W War
szawie bawiła tylko kilka godzin w przejeździe.

Ze Stowarzyszeń.
-  Arcybractwo miłosierdzia i Banku Pobożnego. 

Na zwvkłem posiedzeoin miesięcznem Rady Ar ? 
bractwa, odbytem w dniu wczorajszym pod przewo
dnictwem protektora JE  ks. bisknpa krakowskiego, 
odbyły się wybory urzędników płatnych, mianowi
cie sekretarza, kasyera, prokuratora, dwóch pisarzów 
i dwóch taksatorów Banku Pobożnego Posady te 
nadane zostały dotychczasowym urzędnikom, z wy
jątkiem posady prokuratora, która z powodu rezy- 
gnacyi dotychczasowego prokuratora została na no
wo obsadzoną.

Mianowania. Rada szkolna krajowa zamianowała 
tymczasowego nauczyciela szkoły etatowej w Hodo- 
wicy, Jana Czerneckiego, rzeczywistym nauczycielom 
szkoły etatowej w Ganczaracb; tymczasowego nau
czyciela Macieju Maohowirza w Szufnarowie, rzeczy
wistym nauczycielem szkoły etatowej w Śzbfnuro- 
w ie; tymczasowego nauczyciela Jana Popadnika w 
Żyndianowie, stałym nauczycielem młodszym, zawia- 
duiąeym stale szkołą filialną w z.yndranowie.

Porucznik hr. Baworowski mianowany został ce- 
saiskim szambelanem

Składki. Hr. Artur Gułuchowski nadesłał dla 
nieszczęśliwych rodaków w Londynie 59 złr.

Repertnar teatru krakowskiego.

W n i e d z i e l ę  15 maja: Pierwszy gościnny 
występ Wincentego Rapackiego, artysty teatrów war
szawskich: „Safanduły", komedya w 4 aktach W. 
Sirdou.

Reduty Ordona" Mickiewicza 
Julian Konstanty Ordon.

Żołnierz artyleryi polskiej pod dowództwem Be
ma, około 20 lat mający, podczas szturmu Warsza
wy w roku 1831 wysadził w powietrze redutę w 
chw ili, gdy nadchodziła gu ardya moskiewskiego 
wojska.

Cudem nadzwyczajnym ocalony, wyleczywszy się 
z ran, opuścił ojczyznę, aby uniknąć Syberyi, która 
go czekała pomimo nkładów kapitulacyi. Udał się 
do Szkocyi, skąd przed wielu laty przodkowie jego 
poohodzili. Tam przez lat kilkanaście utrzymywał 
się z prywatnych lekcyj matematyki.

Dowiedziawszy się o powstaniu w Poanańskiem 
w roku 1848, spieszył tam, leoz przyaresztowany 
na granicy przez Niemców, osadzony został w wię
zieniu w Berlinie, "gdzie zostawał przez czas jakiś.

Potem udał się do Medyolanu, aby walczyć za 
niepodległość Włochów. Wstąpił do korpusu ocho
tników pod dowództwem generała Antonini; przeszedł 
z nim do Piemontu i został oficerem w artyleryi 
sardyńskiej. Walczył pod Mortarą i Novarą. Gdy 
Piemont wziął udział w wojnie krymskiej, Ordon 
wezwany byl do uorganizowania artyleryi legionu 
anglo-polskiego, którą dowodził, odbywając kampa
nię wschodnią.

Podawszy się do dymisyi przedtem z wojska sar- 
dyńskiego, nie mógł wstąpić do jego szeregów po 
Wojnie krymskiej z powodu braku miejsca w cia
snych kadrach i stosownych przepisów; udał się 
więu do Francyi i tam zajmował miejsce profesora 
w liceum miasta Meaui. W roku 1859 dążył do 
Italii, aby tam wziąć udział w nowej walce, gdy 
w drodze dowiedział się o zawartym pokoju w Yil- 
lafranca, Wrócił do Meaui, gdzie otrzymał wiado
mość o ekspedyoyi marsalskiej. Powtórnie więc po
spieszył do Italii i połączył się * generałem Gari 
baldim, który powierzył ma dowództwo bateryi. — 
Wziął udział w bitwie pod Yolturno Z rangą ka
pitana służył w wojsku włoskiem i otrzymał do- 
Wuuztwo w cytadelach Palermo, Ventimiglia, Bre- 
scia, a wreszcie był przez lat kilka wicedyrektorem 
fabryki broni w Torre Annunziata pod Neapolem. 
Osłabione zdrowie zmusiło go opuścić tę posadę w 
roku 1874. Zamieszkał we Florencyi wśród szczu
płego grona Polaków, otoczony- najwyższą czcią z« 
strony Włochów. Wpadł jednak w straszny stan 
melancholii, widząc obeoną przewagę materyalizmu 
i siły nad prawem i 4 maja br. samobójstwem ży- 
eie zakończył.

Teofil Lenartowicz o śmierci ś. p Ordona pisze: 
W papierach, pozostałych po nim, żadnego powo

du Jo tak rozpaczliwego kroku znaleźć się nam nie 
udało Skarżył się wprawdzie na dolegliwości fizy
czne, na utratę słuchu, na nieczynność, ale zresztą 
trzymał się jako t„ko. Samobójstwo nastąpiło w d. 
4 brn. w godzinach raunych". Jeden z rodaków 
mieszkający w rym samym co i on domu, dowie
dziawszy się o katastrofie, zawiadomił o niej nasze
go poetę, który natychmiast na miejsce wypadku 
pospieszył. „Znaleźliśmy (słowa listu) przyjaciela na
szego na ziemi poa oknem, leżącego na bok. Twarz 
była przestrzelona, krwi ilość znaczna, pistolet tkwią
cy jeszcze w ręku..." s . p. Ordon był człowiekiem 
prawym i szlachełnyni, pełnym godności w postępo
waniu z ludźm i, spokojnym, unikającym zatargów, 
mężnym aż do bohaterstwa, chętnym w niesieniu 
pr-mocy drug m "brakowało mu tylko (pisze T. 
L .) zasady religijnej." s. p. Ordon w liście, przed 
śmiercią pisanym, a ostatnią jego wolę wyrażającym, 
żądał spalenia papierów swych listów i — ciała. 
„Zdaje się —  zauważa Teofil Lenartowicz — iż nie
boszczyk, przebywając przez długi czas w Anglii, 
zaraził się epidemicznym w krainie tej spleeuem, 
tą zimną, flegmatyczną pogardą życia, która nigdy 
w wybuchy gwałtownego pesymizmu nie przechodzi, 
ale przegryza duszę lndzką, jak rdza." Ho goryczy, 
jaką napełnione było serce ś. p. Ordona, przyczyniło 
się też i osamotnienie, w jakiem żył oddawna. Zony 
nie miał, rodzina była daleko, brata, do którego 
był przywiązany, niedawno straoił, * kolegów le
dwie kilkn i to po różnych kątach świata rozrzuco
nych pozostało. „W ostatnich latach (słowa listu) 
wzrok i słuch począł go opuszczać; spleen spotęgo
wał się, a połączony z pewnemi,zwątpieniami o so
bie i ludziach doprowadził go do kroku, który naj
spokojniej wykODał “ T. L>martOi»ioz dodaje j- 
„Plenii dzy pozostało po Biel*®*”01?*1’ *yle. *® 
pogrzeb wystarczy. Pensje pobierał majorską od 
rządn włoskiego. Honory wojskowe będą ciału jego 
oddane, gdrż komendant torteoy, mimo wyjątkowych 
okoliczności, w jakich śmierć nastąpi*., na takowe 
zezwolił. Ciało, według ostatniej woli będzie spalo
ne, a popioły zebrane w  urnę."

liaioBtóci naukowe, literackie j artystyczne.
=  O s o b y ,  zwiedzające naszą wystawę w Su

kiennicach, mogą oglądać w kancelaryi Towarzystwa 
rozwieszone tamże obecnie praco przedwcześnie zmar
łych trzech wielce utalentowany<-b artystów polskich 
jakiemi byli ś. p. Ko t s i s .  F 11 Hi e r  n c i s z i Zyg. 
S o k o ł o w s k i .  Są to obrazy, studya i szkice, sta
nowiące resztę pozostałości artystycznej po nich, a 
znąjdują się między niemi Prace n' eP°spolitej war
tości. Rodzit-y zmarłych artystów pragną je spienię
żyć jak najrychlej, eznaczono więc ceny nader ni
skie, które powinny być zachętą dla miłośników. 
Radzimy jednak, aby się pospiessyli z oglądaniem 
tych utworów, gdyż z powodu przygotowań do wy
stawy krajowej w salach Tows^yutwa, wkrótce jnż 
z kancelaiyi usunięte zostaną.

=  K o n k u r s  m u z y c z n y  'mienia Kurjerowa 
został w Warszawie rozstrzygn ij- J®dyną nagrodę 
pieniężną w kwocie 180 re przyznano p. Zygmun
towi Noskowskiemu, dyrektorowi towarzystwa mu
zycznego, za kompozycyę „Swltez' ankę“ , bę ąeą 
przerobieniem na kantatę znanej ba ady Mic m.ncza. 
Wzmianką zaszczytną odznaczono W S » ®  1 a 
bała", napisaną do Iłów  Wł. p? eZ p3Da
Michała Biernackiego, dyrektor* _ to warzy s wa m u
zycznego w Stanisławowie w G * r'

=  N a w y s t a w i e  muzeom auetryackieg# w

Wiedniu znajduje się od kilku dni kasetka na klej
noty z rysuneczkami piórkiem p. Maryi Stempkow- 
skiej. Kasetka ta zamówioną została przez cesarza 
Anstryi i znajduje wielu bardzo zwolenników Po
krywka kasetki (10 centymetrów średnicy) ozdobio
na girlandką z ornamentu, w środkn której znaj
duje się obrazek przedstawiający Parysa z jabłkiem 
w ręku; w dali widnieje góia i lasek Ida. Wszystko 
to w tak czystym styin i tak poprawnie rysowane, 
że wzbudza podziw nad tak mozolną pracą. Model 
tej kasetki zostt na przeszłorocznej wystawie w No
rymberdze nagrodzony złotym medalem. Należałoby 
s ię , iby p. Stempkowska w ydala do Lwowa lub 
Krakowa swoje pra e î  malowidła na porcelanie, 
do czego daje sposobność urządzana vłaśnie wy
stawa.

Telegramy „Nowej Reformy"
(Prywatne.)

Wiedeń, 14 maja. (Biuletyn meteorologiczny). 
Najniższe ciśnienie atmosferyczne między 750 
a 755 mm. jest w środkowych W łoszech;— naj
wyższe ciśnienie między 780 a 775 mm. jest 
na zachodniej stronie Irlandyi.

W iatr północny; — niebo zm iennie zachmu
rz o n e ;— chwilami deszcze; — w temperaturze i 
pogodzie nie zapowiada się żadna znaczniejsza 
zmiana.

(Z  biura korespondencyjnego.)

Wiedeń, 14 maja. (Telegram spóźniony. Posie
dzenie Izby poselskiej i  i  13 b. m.'). P. J a 
w o r s k i  zdaje sprawę z uchwał komisyi ugodo 
wej o nstawie kwotowej. P. P l e n e r  roztrząsa 
szczegółowo czynności deputacyi kwotowej i żą 
dania W ęgrów co do usunięcia ryczałtu z Po
granicza. Mówca byłby skłonny zgodzić się na 
żądanie węgierskie, bo była nadzieja porozumieć 
się następnie tem łatwiej co do kwoty; atoli tak 
się uie stało. Mimo to lewica w uczuciu patryo- 
tycznem głosować będzie za wnioskiem.

P. P o k l u k a r  oblicza dotychczasowy stosu
nek kwotowy i dochodzi do tego wniosku, że 
istotna zdolność podatkowa W ęgier podniosła się 
znacznie, podczas gdy w Anstryi mało uczy
nione na polu ekonomicznem, z powodu zaprzą
tania się sporami narodowościowemi; wreszcie 
zaleca ustawę do przyjęcia.

Po przemówieniu referenta przyjęto ustawę 
w drugiem i trzeciem czytaniu.

Z kolei przystąpiono do dalszego toku roz
prawy nad etatem m inisterstw a oświaty, m iano
wicie nad  uchwaleniem rezolucyj o zaprowadze
niu klas rów noległych z narodowym jeżykiem 
wykładowym w gimnazyach w Gorycyi, Tryeścio, 
M arburgu, Cyli, Pi sini e i Poli.

Wiedeń, 14. maja. Na dzisiejszem posiedzeniu 
Izby poselskiej m inister obrony krajowej, hrabia 
W e l s e r s b e i m b  złożył wniosek o uchwale
nie kredytu dodatkowego w kwocie 65,000 złr. 
na pokrycie wydatków podwyższone, liczby żan- 
darmeryi.

W  rozprawie budżetowej przemawiał jako mo 
wea jeneralny lewicy p. W e n z l i t z k e  roztrzą
sając stosunki tak zwanych obowiązkowych u- 
OEuiów, dalej m ówił o potrzebie obowiąakowego 
zajęcia się nauką gim nastyki w szkołach przem y
słowych.

Po nim, jako mówca generalny większości ks. 
C z a r t o r y s k i  polemizował z wywodami jedne
go z poprzednich mówców i mówił szczególnie 
o szkołach przemysłowych w G alicyi; — poczem 
przyjęto pozycyę o szkołach przemysłowych.

N astępnie przyjęto bez rozpraw pozycyę o se- 
m inaryach dla nauczycieli specjalnych  i rozpo
częto rozprawę nad pozycją o szkołach ludowych.

Wiedeń, 14 maja. W alne zgromadzenie akcyo- 
naryuszów kolei Earola Ludwika uchwaliło dziś 
wypłacić dywidendę w wysokości 7 36 złr Na 
dawnej sieci było mniej dochodu o 414.000 złr 
wydatku mniej o 349.000 złr Nadwyżka docho
du po pokryciu wydatków ruchu na sieci nowej 
wynosi 279.671 złr., dlatego z tytułu gw arancji 
wymagany jest zasiłek ze skarou państwa w kwo
cie 1 .311.728 złr. Cały dotychczasowy dług z ty
tułu gwarancyi urósł dotąd do 15 -2 milionów 
złr.

Hbrkulesbad, 14 maja. Cesarzowa austryacka 
odjechała wczoraj wieczór o godzinie 7-mej do 
Sinaia.

Brtik8ella, 14 maja. Podług doniesień do dzien
nika Peuple między robotnikami w kopalniach 
węgls w kotlinie środkowej wybuchła zmowa dla 
wstrzymania się od pracy.

Londyn, 14 maja. Na wczorajszem posiedzeniu 
Izby gm in oświadczył Fergusson, że nad krainą 
Zulu będzie ogłoszoną naczelna władza W. Bry
tanii i że będzie tam wysłany rezydent rządu 
tngielskiego.

P odczas walk religijnych w Tonga Europejczy
cy nie doznawali żadnej przy kości; zresztą spo
kój już  przywrócony.

Sofia, 14 maja. Doniesienie dziennika Orient- 
Ezpress, jakoby major Petrow  i m inister Nace-

wicz mieli zamiar uciec do Rumunii, jest zupeł
nie zmyśloną.

Wczoraj odbyła się uczta na cześć nowo-mia- 
nowanych oficerów przy udziale wszystkich mi- 
nistrow i majora Petrowa.

Sofia, 14 maja. P odług doniesienia Hava- 
sa z dnia wczorajszego ani w sferacn rządowych, 
ani w gronie kierowników opozycji nie myślą 
wcale o wyborze księcia. W iadomość o zamiarze 
wyboru przyszła do Sofiii z E uropy i nie znala
zła tu żadnej wiary.

Petersburg, 14 ma}*. Joumcd de St. Petersb. 
pisze z powodu polemiki co do okupacyi Bosnii 
iż niezna dokumentów, któreby mogły posłużyć 
do sprawdzenia i osądzenia tak sprzecznych za
patrywań i twierdzeń, ale spodziewa się, ze ga
binety wytrwają statecznie na drodze, którą im 
wskazuje powszechne pragnienie zgody dla za
pewnienia spokoju, nie troszcząc się wcale o agi
tacje dzienników, skierowane widocznie do obu
dzenia niezgody.

K u r a *  t e l e g r a f i c z n e .

dnia 14 m aja 1887-

Zjednoczony dług w papierach 
Zjednoczony d ług w urebrze . 
Austryacka ren ta  złota . 
5®/# austryacka renta (marcowa) . 
Akcye banku austro węgierskiego
Akcye kredytowe .........................
Londyn .....................................
Srebro ............................................
20-'o frankówni za sztukę 
Dukaty austryackie . . . .

Kuru w wal.
auatr.

ałr. e t

81 1 40
Si 60

112 50
97 05

878 —
281 —
127 —

1° 05»/,
5 98

. | 62 8 2 1/ .
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NADESŁANE.

D r .  J a n  R o s n e r
b. asystent kliniki położn. w Krakowie ordynuj* 

w  f * r a i z o e n a l 3 a < l x ] e  
( G * l d e » e r  S t e r n ) .  871 1-2

NADESŁANE

Dr. Kaziinierc Zgórsk; -
ordynuje  w teg oroczn ym  Beze nie  

J a k o  l e k a r z  z a k ł a d o w y
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N A D ESŁA N E.

P o r ę b f t l i l  I  Z i m l e r  
w Krakowie

( dawniej J ó z e f  R i e d s l )  *łvn*k. 
Magazyn towarów damskich, aparata kościelne itp. 

Spis towarów na żądanie rozsyłają opłaoony.
1049 35 53

ROZKŁAD JAZDY i

pociągów osobowych według zegaru kra
kowskiego, ważny od 1 października 1886

Przychodzą do Krakowa;
Ze L w ow a: Mięszftny godz 5 b .  U  rano 

pospieszny godz. 6 m. 52 rano — osobowy god*. 
2 m. 37 popoł, —  lokalny (w mi«jsc® kurierskie
go) godz. 8 m. 24 wieczór.

Z Wieliczki: mięszany godz. 7 minut 39 wie
czorem.

Z O św ięcim ia: osobowy godz. 7 m. 28 rano.
Z Lundenburgui: (a Warszawy) godz. 5 m. 19 

popoł.
Z Wiednia: kuryerski godz. 7 m. 47 r*n 0 . 

osobowy godz. 10 m. 8 rano —  (łączy *9 ,
go pociąg z Warszawy) kuryerski god*- ® m' 
wieczór —  osobowy g. 10 m. 12.
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Ostrzeżenie.
W dniu 13 maja b. r. zgubioną została około 

godziny 2 po poł i tniu kartki zastawnicza Kasy 
Oszczędności m. Krakowa Va. 25.883 na zasta
wiono za 80 z łr irebn. Ostrzega się więc przed 
nabyciem takow ej, gdyż stosowne krok celem 
jej anulowania poczyniono. W razie znalezienia 
takowej, złożyć ją należy w c. k. Dyrekcyi Po- 
lioyi w Krakowie 900 1

£  d n ie m  1  c z e r w c a  b . r .
otwieram

*  Zakopanem na " 
Z a k ła d

W O D O L E C Z N IC Z Y .
P rospekty  przesytam  na żądanie.

D r  C h ra tn ie c ,
889 1 3 właóoieiel I kierownik zakładu.

Dr. Lesław Glnzinski
a s y s t e n t  I n i w c r s y t e t u  J a g i e l l .

ordynuje 904 1 8
w sezoaie b. jak w lataeb poprzednich

w Szczawnicy.
B o n a  „ n a d  Z d r o j a m i  ' .

Nader ważne dla kupujących

f lo ta  z ie iid ie  w Galicy i.
Podpisany właściciel nowo naby

tej wsi Sidziny, będąc pod każdym 
względem zupełnie zadowolony, po
leca gorąco P. T. Interesowanym 
„z2 lat istniejący koncesyonowany 
Dom Komisowy p. Edwarda Lipinera 
w Krakowie, przy ul. Flo^yanskiej, 
I. 6 “, przekonawszy się przy zaku- 
pnie wyż wymienionej posiadłości 
o sumiennem, uczciwem i rzetel- 
nem jego postępowaniu w pośre
dnictwie
S r za bardzo niernem wynagrodzeniem. 35

Sidzina, 11 maja 188-?.
888 i 3 K a r o l  T. R a js.

Cech Rzeźników w Krakowie
oddaje w przedsiębiorstwo

otynkowanie facyaty
domn n »  Kotłoweui.

Oferty pisem ne zechcą pp. In teresanci 
wnosić do d. 21 maja do godz. 4 z po
łudnia pod Nr. 4 w Jatkach Dom ini
kańskich. gdzie także tnogą przejrzeć od
nośne plany.  spg 1 3

ITPań!
2C',t,uTi- j k r o j u  s u k i e n  

d a m s k io b . ,
opartej a-1 gruntowLti podstawie rysunków. oraz | 
robienia wszelkich ubiorów damskich i dziecin
nych udziela egzaminowana w tyni fachu w Wie 
dniu nau -zycielka p y atna p. ijiry  11 H o r *  
si» ‘W  i w ."'ncesyonowanym Zakładzie Nau- u* . J,rz-y , ullcy .**• Gertrudy. Nr. 9, obok 
hotelu „Klein ■, ,-dzie też list,- osób tutejszych, 
już wyuczonych i mogących poświadczyć o dó
br ei jauki , przeglądać można. — Opłata wy
nosi za-kompietne wyuczenie kroju poaług bardzo 
praktycznej metody (pod gwarancją) 10 zlr.

J n a  l e t y  w Zakładzie powyższym podług 
wszelkich żnrnah '|-<vzadzane wyszczególniają 
się, przy inierv. .-h » . umiejętnem , dokła
dnem i gusto , nem wykonaniem. 876 1 12

P O C

Fabryka chemiczno-kosmetyczna 
E  d w a r d a  K i  e r n i k a

m agistra ia rm ac ji  
w  Krakowie, RyneK główny, |. 20, pałac ks. Jabłonowskiej

poleca w wielkim wyborze

n r  1 V £  Y  H >  Ł
najdę lkaimejszi , przecudnej woni: 

i P u u ip a d o i i r ,  B ó ż m a e , F y ź o w e , B a ls a m ic z n e ,
fcoNiuct3 e z n e , h ig ie n ic z n e , o ra z  P iż m o w e  , P a c z u lo w e , ' 

M ig d a ło w e . S a ła to w e , z ig fe i  so sn o w y c h , z io ło w e ,
i ł l y d ł o  g l i c e r y n o w e  w  różnych gatunkach 1 kaw ałkach,

Mydło palmowe twarde, prawdziwie gospodarskie, 
P r z o c t m e  m y d ł o  d o  g o l e n i a  1  t .  p .

-zermdło glicerynowe (Sehuwaehs)
bez kw asu  s ia rczo n eg o , zm iękcza jąca  s k ó r ę ,  n a d a ją c  p rz y te m  p o ły sk  z n a - ' 

kornity. z , 5 i 20  cen tó w . —  K ilo  50  c e n t.

Sm arowidło, czyli tłuszcz do obuwia,
Czjn ią c e  je u: o r te m  tk  s in e  no. 867 1 0

Smarowidło do rzemieni i innych skórzanych rzeczy.

MAGAZYN HENRYKA SCHWARZA
w K rak  o wie

o t r z y m a ł  n a  s e z o n  o b e c n y

W I E L K I  W Y B Ó R  \ 0 W 0 6 « I
i poleca

M a t e r y e  n a  s u l s n i e  d a m s K i e

Kołowe okrycia, Żakiety, Kostiumy, Jersey,
W s z e l k i e  i n n e  t o w a r y  b ł a w a t n e .

J f ~  Zamówienia na konfekcyę wykonywują się  spiesznie i dokładnie. 
C e n y  u m ia rk o w a n e .

P r ó b k i  n »  ż ą d a n i e  o p ł a t n l e .  595 7 I

N z c z u w n i c u .
Jak lat poprzednich , tak i na ten  se

zon zaopatrzyłam  moją k s i ę g a r n i ę  
i  ■ y p ^ t y e n i n i ę  k s i ą ż e k  w n o 
w e dz ie lą . 1 3

F elicya  G aw rońska.

Dr. Tomasz Zaremba
o rdynow ać  b ęd z ie  p o d czas  mezonu k ą p ie 

low ego  827 2 10

w  S a c i a w n i c j *

Dom  W g o  Radcy Dra Trembeckiego.

f  M a g a z y n  M ó d  J

S  ALEKSANDRY ZAMOYSKIEJ #
S u k i e n n i c e ,  1.  IB ,

poleca na sezon letni

wielki wybór kapeluszy damskich,
piór strusich i fantazyjnych, 

oraz k w i a t ó w  p a r y a k i c h  
po cenach bardzo przystępnych.
Magazyn przyjmuje obsnlunki na 

s u k n i e  d a m s k i e .  809 4 !<;
Sznurówki paryskie w wielkim wyborze.

M o d e l e  p a r y s k i e .

5

• M M M M M M *

SB Sb m  1 Sb xx st:
lunionicy w Krakowie, nowej, 11 piętrowej, w 
cenie 40.000 tr., z dochodem do 8.000 zlr

u s  &
folwark * dobręmi budynkami , dobrą k.emń, i 
inwentarzem , blisko miasta, z dopłatą resztują- 
oej kwoty. 896 1 3

MajatM potrzebny przy samej Jtacyi kolei, 
s ładnym domaps ogrodem, dobrą ziemią, on dym
kami i inwentarzem, w cenie do 80.000 złr.

Ofr t y : Agsaoya 1 . Kra «ak ]ege w Krakowie, 
ryańska , 10 która poleca do kupna różne 

n ną.ki ' kamienice, r^ainośoi, wille i załatwia 
wszelkie interasa prywatne sobie powierzone.

J  A  N  D  E  L A
• 1 nowo wynalesiony _  —

„ a MORSKI proszek
U  z a b i j ®

plus-tw y , p c h ły ,  s z w a b y ,  y r_, a, 
kara iucfcy , m u c h y , m ró w k i J le w -  

Zf s z y c e , w ogóle  w sze lk ie  owa- 
riy 7. ni n a tu r a ln ą  p ra w ie  szybkośc ią , , | 
w ty j  sposób, że  z z a ro d k o w  ow a- |

d , prawie siad nie pozostaje.
P ra w d z iw e  i ta n ie  m o ż n a  dos 
ty lko  w  sk ła d z ie  m a te ry a łó w  a p te -  

czn y ch  898 1 12

j. Andefa w Pradze
.3 ztn schw arzen Huna-, Hus „gag ,e 13 
W . łb k o w ie  d o  i i d h y r t a :  u A .
-aa. ił'-'i tudzież W aptekach: E. Radlera,
, V “ \ Tranezyrskiego. Wikt.

Ł K ? J m.,
W Choderowle u p. 8 t. m*1 . L, ■ , :lpt ’
we Frysztaku u p. J. Zanie-.-'- e ' M 
w Kołomyi u p. E. Stenzla ap t- 
pr Eołomco u 1 . Alei. Zagajewskie^ apL-> 
w Krośnie w bon lu Jana Lazarown-za, 
we Lwowie u p. Piotra G ailW era. df-'1-- 
w handlu A. Hubnera, tudzież J H anke, 
w Sokalu u. p. E ig. Wysoczańskiego aft

Kandydat adwokacki
z odbytą praktyką sądową, tudzież z pra
ktyką adw okacką, posiadający chlubne 

świadectwa, poszukuje posady 
Wiadomość pod literami J .  D . poste 

reBU nfc k s w y  s ą c z .  §95 1

Y i y n ą j e c t i
• kncS” i a ’ na 1 P ® e

kuchnia, na panorze od 1 hpoa. ^00 . d
2 pokoje, P ^ M p o k ó j tk u łh ^  ,  — ^  

bez, każdego czaan. Ulica Kruwodoroką. 1.

  > ■ JM I ■ ■

ia «
piętrze,

e, 
3 

lub

Subjekt handlowy
z dobrem i św iadectw am i, mogący złożyć 
kascya poszukuje m iejsca do handlu  
korzennego lub galan te ry jn eg o . _ A dres 
897 G 4 . poste res t. Bochnia.

Dr. Med.

W .  K r e t o w i c z
ordynuje jak w latach poprzednich

w Karlsbadzie.
M ieszka: „zur S la d t W arsch au * Kai 

s e rs tra s s e . 822 2 6

N a  i l l t i m i n a c y ę
z powodu przyjazdu Ich Cesarskich Wysokości

Następcy tronu f i f o l  j T e p ź  M M i  Mm
polecam wspaniałe

o m a t 68 ófans âtren̂ ’ ^ ra2y kolorowym drukiem
1 c iii. sztuka po złr 1*25. o progtazem wykonaniu format 65 i 58 atm. sztuka 50 o.

8
 Najpiękniejszy kolorowy ębromc-uruk h e r b  C ł a l i c y i  ,  heraldycznie do

kładnie narysowany i bard/.o pięknie wykonany, format 70 i 60 ctm sztuka 75 ot., 
można go też użyć na transparent.

Za tę eatna cen 1, tyj same wielkose. i tak samo wykonane na składzie : 
wszystkie hr.-by krajów ®“«n>-węBlerskl*j Monarehli, jako też

herb Haosburgcw, belgijski, oawarski i austr. Orzeł państwowy
Mniejsz hc bj n)kor«cyji,o tTSzystkieh krajów monarchii w i inuaeie 65 

i 45 ctm.. sztuka 2;> e t ,  t< am„ na tekturze sztuka 40 centów. j

a p a a i i a ł e  i a  m p l o r s y
r-żnobolorowe, v.Wortowane, sztuka 5, 6 7 10, 11 centów, 

forn.ie balonu „ztuka 8, 10, 12, 14 17, 20 centów,
B |  z herbami krajów !ub orłem austryaekim sztuka o 2, 3, 5 centów drożej.

M F *  W yDorowo sortowane —  10 sztuk różnych wielkości.
I a m n m n u  niektóre też z hernami z opakowaniem 1 złr. Chorągwie z matei-yi dekoracyjne
L d i l l p i U l  j  sztuki '<K 30, centów - większe chorągw,e za metr 1 złr.

H E R B Y  f. M A T E R I I  tylko Orzeł austryacki i herb belgijski 10 sztuk 5 złr.
Korony transparentowe kol r >we ii 1 światło nocne sztucznie wykonane sztuka 2 złr. i 2 złr. 50 u. 
P n n i o r c i a  tytneparentowe 'ch i lesarekieh Mości i Ich Oesar. Wysokości, z okalającym ta-
I U p lC I  d l d  kowe tekstem wodłuj zyoionia, ślicznie wySonane, sztuka 5 złr.

aW  W zakresie sztucznych ogni. Cenuik szczegółowy.
N o w o ś ć ! W*~ P o c J i o d j l i e  *  ***H gne*y | o ogromnej sile świetlnej, biało lub

czerwono płonące, ?upe,uj^ bezpieczne.
8 minut *5 ninut 30 minut płonące

>ztuka 1 zlr. 50 centów, _ * “ r - 5-' centów. 3 złr. 50 centów.
P o c h o d n i e  b e n g o l s K i c  biało-czerwono płonące 40 c e n t, niebiesko-czerwono-żółto 

płonące 60tee:itów za sztukę
O j syłi się za zaliczka lub poprzed. nadesłaniem kwoty. — Cenniki darmo i opłatnie.

E D W A K b  W I T T E  W I E B M ,  V I .  N l a g d a l e n e u s t r a s s e .  1 6  d .
Erstes Specialgoschaft der ósterr. ung. Monarchie in Lampions, Luftballons, gefahrloses Kunst- 
feuerwerk, Jux und Cotliionsartlkel u. 3. w. 713 1 3

O .  I ł  u p r s a y w .

1  B R O W A R  P A H O l f
J. A. Johna Synów w  Krakowie

p o leca

P i w o  m a r c o w e ,  
w l e ż a l s . ,  

P o r t e r  Ł r a j o w y ,

mm

\ w sz e lk ic h

IV

\\ mateiyałów budowlanych |

w  K r a k o w ie
poleca po cen ach  n a jtań szy ch  :

Por hanu  c e m e n t:  o p o lsk i, szcza* 
kow iucki; W apno hyd rau liczn e  p ra 
w dziw e k u fs te in sk ie ; Gins m urar
ski i rzeźb iarsk i, bZ yfe r czyli łupek: 
szląLki, angiw liki i f ra n cu sk i; P apę  
dachow ą o gn io trw ałą , oraz wszelkie 
w zakres budow nictw a w chodzące 

artykuły . 8-̂ g 4 2g

w beczkach 1, l/t i 1lj heitoiitrov ych, oraz piwo uutelkowe, którego wyłąezny skład po- 
| wierzonj został firmie: L. Zagór.iy Marynowski pad Gambrynaooa41 przy ul. Mlkołnjsklaj, 1.5 . 1

Odnośnie do powyższego og łoszm a mam zaszczyt zawiadomić, że w składzie moim | 
utrzymuję lastępnją ) gatunki piwa butelkowego :

P i w a  a ia r< io w «  « s p o r t o w e  ■ . I
„ uia n  p . l a s  u l t r a  . . . .  > J .

k - o r t e r  Lrą jo tfy  c z y l i  bok . J
I* lw o  p l l z n e ń s b i r  e i p u r t o w e .  \

A .  Johna synów.

fi
l e ż a k /

z brow aru  hkey jneio
Wszelkie zauió /iema zamiejscowe uakuteuamamy odwrotną pocztą.

98 53 104 Z a g ó r n y  M a r y n o w a Ł l .

1 Podarki na Dierzmowanie!
Najw iększa non oś6

Sr Tylko 5 z łr . 25 ct.
kosztuje u owy

w a s z j n g t o r t a i t i

zegarek remontoir„ r, 110-7 Ir 11 Li  ,na uszku bez klucz- ka d0 na 
kręcania z ai letnią gwarancją 
za dobry chód wi ,z z p i ^ uyml 
łańcuszkiem z amerykańskie' i 
złota Donble. giU

Tylko taki może złoty zbgśrek zastąpić a t0 
przez dobro rngulowame, vvyśmienity chód i 
prawd/iw., w spaniałą kopertę, dlatego ga Itj0. 
żna każdemu jak najlepiej poiejić. Jedynie do 
n»b>ci» za poprzedniem nadesłaniem kwoty 

zaliczką. Obstalunki należy nalsyłać dn
W a a r e n l m i i s  . . Z u r  * f o n a r « h l e ‘ 

Wlen, III., Hintere Zollamtstrassa Nr. 9.

lub

Magister farmacyi
p o a z u k u j c  u m i e s a c / . e n i a .

Ł ask aw e  z g ło szen ia  pod  a d re sem  L.
Krzyżewski, Kraków, ul. Karmelicka, 5.
   885 2 3

10 100 .  1 
lilunrowaue eanniid na żądanie darm ________

Setki uznttu 1
Wypróbowanych i za naj- 
'epsze uznanych e. k. uprz. 
**garów dostać można ,;e- 
—̂ y n ie  u fabrykanta

• J f c f t l l m e r a

l x \ W ie d n iu i ’ 8er^tengasse 1
Pracownia ’
—  r t S  - - J g y ’ «eaa- I  -----—

Proszę nie m T iS ST ioi 
zegarów, ktor. g»
za najlepiej regulowane i
wypróbowane ze zwyczaj.' 
nami wyrób .mi, z innych 

stron zalecanemi

oraz

Skład Płócien i Stołowej Bielizny
w  K r a Ł o w l e ?  S t t h i c n n i t f ,  p o d  L. 2 4  (w  p o b liżu  poczty )

> ,- 5 .2  .£  C  a a

i  * *1h- m ^

>>
-  a 
>  2 . i  a
j  *. o

A J . y  • 12 

a  ta _  n  •**
S  2  s  s

•  f i " J
. Ł  t y

■ g 5 >— a ^
^  O «  u O O M
t S l - c
53 ^ O

CO

K A Z I M I E R Z  n r iE I lO Ł O W S K I  $
poleca Szanownej Publiczności swój nowo otworzony ^

I  Magazyn Towarów hlawatnychi
m 
m  
*  
m 
m 
m 
m

z
?

W ózki dziecinne Mieszkania do wynajęcia
w i ę k s z e  i  m n i e j s z e  w  d o m u  p o d  I* 

ł « ,  u l .  G i o d z k a :
Pierwsze piętro, składające się z 4 pokoi, du

żego salonu, przedpokoju, kuehni, piwnioy. stry
chu osobnego, od 1 lipca b. r.

Drugie piętro także z 4 pokoi, dużego salonu, 
przedpokoju, kuchni, piwnicy, strychu, od 1 Iipc»- 

Vtiaermach pierwsze piętro duże 2 pi oje, 
przedpokoik, kuchnia, piwnica, strych wspólny, 
każdego czasu.

Widermaeh drugie piętro także 2 pokoje, przed 
pokoik, kuchnia, piwnica, strych wspólny, °? 
I lipca b. r. — Na trzeciem piętrze 2 pouoiki- 
przedpokoik, kuchnia, piwnica, ‘itrych wspólny- 
od 1 czerwca b. r. Wiadomość na miejscu ou 
godziny 12 — 2 i od 3—5. 820 ’■ *

*
#
m
#
#

*
#

£-M  S  
a . a  00
§•5 s

j  4  o

M.

£  *~ JM t->-o
i  ■2  t)  3  

T. J?® w ® Z. 

f c -  5
^  wszystko w znacznym wyborze, najświeższe, z najlepszych fabryk , p o  c e n a c h  b u r

d*o nigklc-b. Próbki ephitnie i darmt — . - -Z 87 ' a o

Zdrojowisko solankowo-borcwinowe i Zakład hydropatyczny

M O R S K i n r
o t w a r t y  o ć l  d n i a  1 5  m a j a .

PiJoźeuie Mtuuzc, zH^owi, podtorskio , urzulzenie najwygodniejsze, kuchnia 
doborowa w zu-r/ądzie wląsnym. Poczta, telegraf i stacya kolei państwowej (za 
Stryjem) w mie sen.

Nowo urządzone „Kąpiele słoneczne“ (Sohnenbaden.
P r z y j ę c i e  s io  l c c z c u i u  U y ó r o p a t y ą  o d  I  m n j a .

Bliższych szczegółów u Izi; la i zam ówienia przyjmuje
D r .  A le k s a n d e r  M e d w e y ,

785 6 0 lekai/, kierujący.

w  d o b r y m  g a t u n lm ?
są na składzie 740 6 10

w „Bazarze meblowym*' 
Stanisława IMałowskiago

u l i c a  ś w .  J a n a  — b o t e l  S a s k i .

W ł o s k a
w bliskiej , przyjemnej azdro.. ej okolicy Kra^o- 

i, cbtzaru 175 mórg wyłąoznie pszeDne; ziemi, 
35 mórg a k i  ogrodów. lasu, -  pominięciem 
pośrednictwa do sprzedania. A dres: T. R. poste 
986 rest. ZwiorzynleO przy Krakowie. 2 3

„ C o n c o r d i a ^
Sajstiirsz/ /atład goczeliofj w trałowie

u l i c a  Z w i m y n l e n k n ,  N r .  0 4 ,
posiada wybór

trumien metalowych i dębowych, wieńców,
oraz wizyetkloh przyborów pagrzabawych 

p o  o o n a o ł k  z a l  k o r - y  o b .
723 7 20 J .  jK. P ę k a ls k i .

Wszech nauk lekarskich

Dr. f f i ie l i  K aczkow sti
o s i a d ł  714 5 5

w Tarnowie.
-JKTiniejszem poleeamy Szanownej P. T. Publi- 
J-M ezności wyroby fabryki naszej w Dreźnie 

Z szacunkiem 
B e r g i n a u u  i S p ó ł k a .

Mydła: Fijołkowe Róianne w wyborowej jakości-
Paczna (3 sztuk) 35 centów 
Vaselln fiold Crtam , przeciw szorstkiej 
i pękającej skórze. Paczka (3 szt.) 35 ct 

„ Kanwaljawe, nadzwyczaj łagodne z silną 
aromą Paczka (3 i stuk) 35 ot. 
Aromatyczna u U u « w e , nadaje skórze 
świeżą eerę i zachowuje do najpóźniej
szego wieku delikatną , elastyczną. "  
Paczka (3 .s tu k .. 35 et.

R Nowość 1 Nyaopatowa. Nowość 1 z ns az«

S
ięanym — i.'no®. Paczka (3 szt 1 35 ot 
liycaru Rola Craaa . na.le- aze dla u- 
tn  , n k —  aolikatnej i białej cery f  *"

, t » 13 sztuk) 3C coatów.
Mlgdaławt atrępy, nadzwyeisj ag dn* 
ila skóry Paczki, (i situk) 35 oent. 

Skład wyż wymi n.ony-h artykułów w Kn - 
aaw la: w handlu E. Bruno Habn, ulica Grodz
ka i w aptece „pod złotą głową* E. Badlara- 
Rynek, 7»b 6 2*

E l t l  l  T l E K l  i
"W* W i e d n i u  (teraz am Graben 7)

poleea

NAJNOWSZE PERFUMY
A  C a P r l o e  d .e  Xri e n n . e  
WJ B o u ą u a t  d e s  X n d .e s

J 4

2 drukami Związkowej w Krakowie.

Ł o s o s i e
„lepszym gatunku, poleca wszystkim “““ 

dlom lelikatesów, restauracjom i P. T. Pnoii- 
oanośoi w faseczssch wtykszych i mniejszych po

■iakieh cenach za pobraniem pocztowem. 
wió l e ż e ,  ni marynowane , zamó-

na 3 dni naprzód i podać wagę mnie?
WV ó™  '«** m ^ y n u ,  M  M u l L g e r  

n o w y m  S ą c z u .  8»7 3 3

Ni -*-»« u q u o t  
Iśj B o u q u e t d e s  U a m e s

p e  z lr .  
1 - 5 0 ,  » 5 0 ,  4 ,  H.

^ a j le p z a  W  orla Kotońska
wyrabiana przez Zeno & Comp. w  Londynie,

p o  z ł r .  1 ,  2, 4 ,  1 0 .  650 6 6r w m.9 wę -3    v

j  W o d a  Ł ew an d o w a -A m bro n  a ̂^  , . 1.  1 a  < rfli

W ie lk i wybór nowości 
| w wełnie, jedwabiu, perkalach, batyście i satinetach

n a  s u k n ie ,  o k r y c i»  i  p ła s * e * j k i  d a m s k ie ,
oraz gotowe

Zarzutki koronkow e, dolm any, płaszczyki od ku
rzu i  deszczu, puletociki, żakiety i staniki Jersey

otrzymał i poleea

Magazyn konfekcyi i towarem bławatnych

J .  S o b o l e w s k i e g o
w K r a k o w i e .

P r c i b l Ł l  xj a  ż ą  d a n i e  o p ł a t n l e .  
C e n y  u m ia rk o w a n e . 800 3 0

Zi, najprzyjemniejszy zapach w salonach, p®  z ł r .  1 ,  2 ,  l |
A ł Zamówienia załatwia za zaliczku pocztową.
Jwj K o resp o n d em -y a  w języ k u  p o lsk im  , n ie m ie c k im  , lub fran cu sk im .

M

W  nakładzie
w yro b ó w  ka m ien ia rskich  i rze źb ia rs k ic h  

A D O L F A  H O E H N l i a A
zr Kraków, ulica Fioiyanaka, I. 38,
m uru  w za Pa “ K ° E * W y c l»  p o m n i k ó w  z m ar-
h o i ^  ^ ran  tu  - sy c n itu  i p ia s k o w c a , k o m i n k ó w  m a rm u ro w y c h , 
w y ć łs* * * *  *a l ° » ® w y c h , f i g u r  g i p w o w y e l i  i  t e r r a b o t o *  

r a .  - i  p l y *  R i a i m u r . ,  p o s a d z e k  i t. p.
familiirte 341 h 30

w y Qll„ e ug włuany^)., | u |r) d o s ta rc z o n y c h  sob ie  p ro jek tów .

Xie ma obawy przed praniem !
Nowo patentów na i n a s z y u ą  d °  p w a n i a  (Patent L. 
Strakoseh & J. Bauer) może jedna rfsoba w ypt. • bieliznę 
większego gospodarstwa domow go w kilu u godzinach bez 
wysilenia. B a r d z o  w i e l b ®  o s z c z ę d n o ś ć  b i e l i .
z i i y ,  b. wielka oszczędność czasu, materyału i siły roboczej'

j y r  jA .  Q -  L  Q
na nowszej konstriikoyi dla gospotarstw domowych, ho

teli, łazienek 1 zrobione poleea
AŁEX- n E R IO G ) W IE A , 

r  »  b  e  n ,  «  r  a n n e r s t r a s s e ,  6 .
Katalogi darmo i opłatnie. 555 20 20

O i

Papier od Braci IWkowskich z Bielska.

r e s t a u r a n t  k r i s c h k e
i ł  w l « d n i I l f  Ł #  K o l o w r a t -  l u g ,  1

obok ogrodu miejskiego 
( B a l o n  u u r a o y J M - y ) .  

Z u a k o u i l t a  k u c h n i a ,  f i o b r e  u a p o | e .
C eny  c m ia rk o w a n ó . 792 3 4

Odpowiedzialny rządca drukarni A. Szyjewski.

02068743
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Świeżą wodę
„ € z i ^ i e l k a “

ze zdroju Ludwika
zaliczoną vlu najsilniejszych w Eu
ropie szczaw słortp-alkalicznych, jud 
zawierających, rozsyła główny skład 
ekspertowy A . N L u s:e y li* k i w  

U r y b u t f l e .  ciu o i?

Magazyn Ubiorów Męskich 
Adama Lipczyńskiego

obok hauolu H aw ełkl, I  piętro ,
otrzymawszy świ ży transport towarów 
angielskich i francuskich na sezon wio- 
seiuiy. polet-a yię łaskawym względom 

Szanownych Panów. osi lS 2 0

Gotowe suknie na składzie.

Majątek ziemsk1
°ad Wisłą, w pow. Tarnowskim, o 1*/, 
kilometra od miasteczka Szczucina poło
żony, mający 200 mórg łąk w jednym 
kompleksie, zaś 130 mórg urnego pola. 
prawo propinacyi, jest natychmiast pod 
ftador korzystneini warunkami z wolnej 

ręki d o  s p r z e d a n i a .  
Bliższych szczegółów udziela H .  P -  

Poste rest. . Ł a ń c u t .  883 2 2

Stosowne podarki
na bierzmowanie.

N a j ś w i e ż s z a  n o w o ś ć !

Tylk o  5  z łr .  SŁ5 cnt.
kosztuje najnowszy 

w a s z y n g t o ń s k i

.REMONTOM
Ido nakręcania bez kluczyka przy 
*uszku, z pięcioletn a gwarancja 

za dobry chód.
Tylko ten zegarek jedynie mo- 

z® zastąpić z e g a r e k  z ł o t y ,  a to po pierw - 
886 przez dokładne uregulowanie, pow.óre przez 
/yborny chód i po trzecie przez p r a w d z i -

W s p a n i a ł a  k o w e r t ę  , zkąd każde- 
11 K1 jak najlepiej polecić można.

. T y l k o  z ł r .  1 * 8 0  Kosztuje ozdobny, poko- 
ł1’ *y, Żel eony zzyzr z dobrym regulowanym wer
kiem, z łańouzzkiem i ciężarka .. z wypukłemi 
bronzewemi ozdoLami.

T y l k o  z ł r .  8 *SO kosztuje pyszny, ozdo
bny z .-ir ścienny z dzwonkowym budzikiem , 
W ramach orzechowych , z samoświecącą tarczą 
"skazującą, idzie i budzi punktuam.c.

T y l k o  z ł r .  3 * 0 0  kosztuje francuski, zło- 
to-bronzowany Budzik regarowy, z głośno biją- 
®Jm przyrządem budzikowym. Ozdoba dla każ
dego ozy w domu , czy w podróży, z werkiem 
•rwałym nie do zniszczenia i punktualnie idącym.

T y l k o  z ł r .  4 * 5 0  kosztuje srebrno-niklowy 
**larek kieszonkowy cylinder z doskonałym re- 
IPJlowanym werkiem i pysznie ozdobioną oprawą, 
7‘ *ryi stałowem pł -kiem zkłem, naazw. piękny. 
. T y l k o  3 0  c e n t ó w  piękny, pozłacany 
•Oouezek, z haczykiem, do -ogórka.

T y l k o  z ł r .  1 * 3 0  pyszny rańciiszek do 
?®9arka, w fasonie złoty m, z brelokiem pieoząt- 
^w ym , roboty artystycznej.

T y l k o  3  z ł r .  7 5  o t .  patentowany zegar 
P*n lułowy z przyrządem bijącym godzin' i pół 
S°dziny, oprawny w jak najdelikatniej polituro- 
w*be naśladujące drzewo orzechowe ramy, z wa
hadłem  i bronzowemi wagami. Oprócz tych 
*1 jt ma ten zegar i tę nieocenioną właściwość, 
e podczas nocy jego patentowana tarcza św.eei 

®°downem, fioletowem, czarująco pięknem swia- 
8n>, za którego siłę świetlną g w a r a n t u j e  

**<e p r z e z  lO  l a t .  841 2 2
.Niezliczona ilość odbiorców, która ten zegar 

^tdziała i k u p iła , była jakoby oczarowaną tą 
"•ebywałą i nie do uwierzenia taniością.

Jedynie i wyłącznie nabyć go możua za po- 
Przedniem posłaniem kwoty lub za zaliczką poczt.

Wiener Uhren-Depoi und Versandt:
^  B a l s a m ,  W i e n ,

I I .  I  n t .  A n g a r t e n s t r a i » » e ,  3 5 .
NB. Zwracamy k a ż d e m u  p i e n i ą d z e ,

^Cinuby się przesyłka nie podobała, zatem każdy 
bez uprzedzenia zamówić może.

Fabrpif SU Płócien
Bernarda B err’a Syna|

Berno, ul. Fróhlicha
przesyła za pobraniem pocztowem

Letnie maierye czesankowe
( S o i n m e r - K a m i n g a r u e )

prawdziwe do prania w najnowszych 
wzorach 883 3 16

I kawałek 6 ‘/i mê r.a starczący 
na zupełne ubranie męskie

3  z ł r .  2 5  c t .
tak długo, jak zapas starczy.

Wzory i cenniki opłatnle i darmo

J^szelkie nagniotki
dyn UBUW» się w jak najkrótsz

zrogowaoenia
w skóry i bro-

(jy'"" usuwa się w jak najkrótszym czasie je- 
śroHLi Przez pęzlowanie słynnym, prawdii^y® 
Czep BL odgniotki n a u i  . n o * z 

r*onej apteki w Poznaniu pewnie i be* bolu.
udtsłko z flaszką i pęzlem 50 centów.

I- Nagrodzony najwyzszomi złotu mi meda aml- 
li/;*  »hładzle w Krakowie w aptece Wiktora 

j * a i w apt. Konstantego Wiszniewskiego; 
*1- L*Owle w apt. Zygmunta Ruckcra ; w Czer

w°ooh

• 'r. 03 N
O  t-
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Dom wywozowy pod złotym mieczem
B e r n o  ( M o r a w a ) . g r  JPrAbhi l ce n n ik i gratis.

Płótno domowe
W y s y ł k a  z a  z a l i c z k ą .

iNiebiesko- 
druk

11 0  m e t r .  z ł r .  2 * 4 0 .

A d a m a s ze k
( i ł r a d l  

w  p a s y
11 sztuka 30 łokci wied. 

z ł r .  6 - 5 0

najnowsza na lato dla dam
i dzieei, we wszystkich ko

lorach.
1 0  m e t r .  z ł r .  3 ' 5 0 .

L e t n i e

c h u s t k i
9/4 wielka, we wszystkich 
kolorach , tak długu , jak 

starczy zapas 
1 sztuka złr. 1 .3 0 .

Materye czesankowe "'W l
| d o  p r a n i a ,  w najnow. wzorach, z p.erwszorzęd f:- 

liryk. na u b r a n i a  dla mężczyzr u ; i  l a t o  
I kawałek 6 40 metrów oługi 3 ."

T y l k o  p ó ł ,  1 z a p a s  s t a r c z y .

I sztuka 30 łokci wied.
la *ji szerok. złr. 5 * 5 0

Ila 4,4 szerok. złr. 4 * 5 0  
lila  szerok. złr. 3* —

Serw ety do kawy
we w szystkich kolorach , 1 ser' 

weta do kawy z 6 serwetkam i
z ł r .  3 .  

Resztki dywanów
10 do 3 2 m etrów

ty  1 k o  z ł r .  5 * 4 0 .

Wszelkiego gatunku 
m a t e r y e

na ubrania damskie
na sezon 1887 r.

zawsze na składzie w najwięk
szym wyborze.

I sztuka 30 łokoi wied.
Niebieski . złr. 5 .  — 
Czerwony

Kreton
w najpiękn. wzorach I
la  10 metrów złr. 3 * 6 0  | 

z.<i. 5 * 5 0  11® 10 metrów złr. 3 * 3 0  j

Koronkowe

F i r a n k i
białe po 

• to . 4 0  6 0  c e n t ó w
za metr.

Croise
na kalesony męzkie
1 sztuka 8?' łokci wied. 

I u gatunek z ł r .  7 .

B e rn e ń s k ie

W * materye sukienne ~ w i
z fabryk renomowanych Berna n : i  i - . ; - r z u t k i  

i u b r a n i a  430 6 JO

1 z lr .  i  w y że j za  m e tr .
Przy obstałunkacb na 50 złr opuszczamy 4 >.

H I E Ł K I  § M Ł A »
D a w i d a  B u c i m e r a

„ w  K r a k o w i e ,  S t r a d o m ,  N r .  3 3 ,
4  poleła swn| bogato zaopatrzony skład towarów bławatnych, materyj jedwa- 
O bnych czarnych i kolorowych, aksamitów lyońskicli, kaszmirów czarnych 
|  zagranicznych, dywanów angielskie#!, koców sławuckich, płócien rumbnrskich

i sprzedaje je
p o  cen ach  fa b ry c z n y c h  częśc iow o  i  h u rto w n ie .

Polecając się łaskawym względom Szan. Publiczności nadm ieniam , że 
próbki przesyłam na zadanie opłatnie i darmo. Zostaję z szacunkiem

860 2 25 D a w id  B u ch n e r .

3. K O H O U T
Z a k ł a d

Budowy Młynów i Fabryka Maszyn
P raga—Śmieli ów.

Cenniki w  czeskim i niemieckim języku gratis i franco.

J. KOHOUT
n a j w i ę k s z a

w Austryi

P r a g a  - S m i c h ó w .

Cenniki w czeskim i niemieckim języku gra
tis i franco. 7 0 3  4  ąp

Eleganckie, silne, nieprzemakalne i trwałe
O B U W I E

najtańsze u

B a t o r i e g o
B m l a p e a t ,  K a z i n c z y g a n e ,  5 3 .

M ę s k i e :
Trzewiki z gumą ze skóry wołowej 3 '50  

ze skóry angielskiej patent. 4 -50 
„ z rosyjskiego juchtu . . 5  —

Pół-trzewiki. Ia, 32 ctm. wysokie 15 — 
ze sk. rosyjskiej lak. 3 85 Wysokie buty z rzem., 32 cm. w. 18 —

Obszerne cenniki darmo i opłatnie dla wszelkiego rodzaju obuwia. Wysyła sie 
za zabczką lub za poprzeduiem przysłaniem kwoty.

Agenci i podrożni będą przyjęci za stałą płacą i prowizya. —  Skład komisowy 
______________ urządzony. -  Kupcy i 83ewcy rabat.'____________ 672 8 10

B e r n a r d  T i c l i o  w  B e r n i e  moraw., B
^ r a u t m a r k t ,  W r .  1 0  |

(we własnym domu) rozgyła za Ia |iezi,^ . ’ M

| l 0 0 0  resz tek  czesniikowych 6 met.. 4 h®ukPa nerneńskiego 3 ł/4 na
komplet, ubranie »»e<ihie d» Praula 3  —  komPletn|e "brann „...i,.- u - -

D a m s k i e :
W ysok ie  b u c ik i z g u m ą  .

„ „ ze skóry kozłow ej
ze skó ry  p a ten tó w , 
ze sk . sa lo n , lak ie r.

10 m. półwełnlanego kaszmiru, 100 cm. sze
rok., we wsze'kich kolorach, na ko p . 
But aię . ■ ■ - rff- 4 5 °

10 m. indyjskiej Fole, półwełmau., podwop 
nej szerok.. na kompletną suknię złr- 0

| 10 metrów branżowej materyi, doskonałego 
Mtunkn, 60 etm. szerokości.

_   Cena złr. 3‘80
10 metrów DrelJrath,

bara; trwałego . . złr. 2 '80
najlepszego . . . .  zfr. 4-50

sztuka płótna "domoweno
*lv W  Iz Wied. łok 8

____ u :

+ 5 0

złr. 4  50

sztuka rumbur8kiego oxfordu 2 9 wi e^ 
łok., uajlepBzy gatojęk . ’ Jl. ^ leK„

sztuka szyfonu uarazo dobrego ea*„ im m l 
...joSnńsk-ieh łokei knmt.i zł 5-3 0 1

złr 6 5^

wiedońskieh łokci kompl. 
najlepszego gati -ku

10 cm ?a 8uknią lub szlafrok, 60
I -  ' ,—-C1 n ł iBwie}.sŁH desenie zlr. 2‘50
I 60 etm  " s z p ro t  we wszelk. kolorach00 ctm. szerok, na ,nfcn8. ^  3.80

10 m' Beifle ł " " ^ y T w a . podwóinei sze"  ro''Qsci, na kon pletną unkni. 7yr 0.50

sztuka weby King, ab wiedeńskich łok.
kompl. lepszej od płótna . rfr> 5 .g0 

. najlepszego gatunku % . . _ 7, „
garnitur dżutowy, 2 kapy na ł ó ż k T r f f i ? :  

eia na stół * frendzlamt . . zir I
garnitur rypsowy, 2 kapy na łó zk rT ^ u T T :

oip na stół z frendzlamt . . złr. 4 -5 0 !
resztka chodnika, 10— 12 m etr bardzo I 

trwałe, wspaniałe deseuie ■ • złr. 3 5431
W bó'7 9 20

uhnie . żłr;  8*50,     ,  ___
Tróbjbi t cftnntiłl darń*0 i upłatnie

w aptece  A ltha. 104 12 1 2 1

Zakład wodoleczniczy

( S z l ą s k  a u H t r y a c k i ) .  7;i l 12 18
Stacya kolei Bielsku Żywieckie:. Otwarty 
z dniem 15 maja l»87 Leczeni.- wazy- 
slkit-mi środkami wodoleczmcłemi, mię- 

sien;em i eh ktryrznośaią.
Lekarz zakładowy Dr. Henryk Halski.

Koncypient notaryalny
z jednoroczną praktyką poszuKuje miejsca za 
bardzo roieri.A u wynagrodzen en za a* lub oc
I oyąrtfP*- ŁaaJiaj»£- oferty uprasza  się n ad sy /ać  
pod »^r * B. n. poste  rest. K alw arya. 884 2 3

f w d  w ielu środków domowych,*zale- 
I  canych przeciwko podagrze i reuma- 
, tyzmowi okazał się najskuteczniej

s z y m  i najlepszym p r a w d z i w y  
Pain-Expellei' z kotwicą. Nie .jest 
to żaden środek tajny, ale pre- 

parat ściśle  realny, wypróbowany przez 
IBKarzy, który o-oitia słusznie jako w 
zupełności zaufania godny polecić każ
demu choremu. Najlepszym tego dowo- 

em s łu ż y  ta okolicziw-ć. iż wielu eho- 
i spvóbowawszv innych pompatycz- 

n W ysławianych środków lof :zuiezych 
* r óciło  lerinąk do Paią-Expejleru. 

ftze ku n ali się bowiem przez porównanie,

ków STeUniatyc5 e' tolT>ota człon-
hńl rówIliLi  boi giowy. ząbów,
uoi w krzyzach i k łucie  w boku (kolka)

przechodUzay C N,,>' m J X | ’Cilel'U Sć'j | ^ dz4jf  j .  W is<ia coua, wynosząca za-
'*l"‘ Maszki 50 l'f-, 1 Mk. 

i - . .  ® - 7 5 pf. umożliwia nabycie tegoż i  
u n j in a liczno pomyślne kuraoye dają 

gw rancyą^ ^  pjnn jpdZy nie w yrzuci się 
Należy sio tylko wystrzegać 

szkodliwych naśladować i «w :> 
żac za prawdziwy ó-ó nic Pain- 
p p e fle r  z „ k o tw ic ; na
sklauzio prawie -.•sS i
aptekach. ę r  :

ł ^  BLAv% 0 ':
IU JODZIE ZEIAZA HIEZMIENSTk

a  ---------  Aprobęwane przez %
Akademią m edyw n, — B18 A  

kw P aryżu , a d o p t o w a n e ^ B E h  Z  
■przez F orm ularz  •

_  cialny francuzkt, s a n k - M B E /  •  
—  U H  clonowane przez radę T S s  Z  
W  Medyczną w Petersburgu. 5
0  posiada i tce rów nocześnie w łasno łci Jodu  Z

Si JRaM- p ig u łk i te  sku tku ją  w yłącznie, we 5  
w s-ystkich rodzajach chorób, k tóre w yw o- 0  
łoje zarodek skrofuliczny (puchliny, zatka- 0 

’ nie kanałów, humory, etc.) słaboi, i, p rze- Z  
I eiw k tó rym , zw ykłe żelazo jes t zupełnie Z  
| bezskutecznem ; w  C h lo ro z ie  ( b l a d a c z c e ) ,  0 
j w L e n o o rrh śe  (białych upławach) w  A m e- 0 
. uv -hóe Izatrzymanie zupełne lub częścio- S  

J w i  : tgułarnmcil, w  S u c h o ta c h , w  S yfilis  Z
P o rg an iczn e j etc. Ostatecznie p o d a ią m S #

| s-iażfl i . c n*<!Czystego lub zepsutego 0 

ł srebrze i podpls nasz ni- ^ 7 /
a ^ ----- 7 3 ^  •

Ap Pa ryżu, r u e  Bo n a p a r t e , 40 J
J ^ s t r z b o a ć  b ię  f a ł s z e r s t w .  w

!Pewne utrzymanie!
z**°lbemu Ceło : , nastręcza si ę

?naa ,o  r-h^f0- ^  Plze/ sprzediijyan.e artykułu
“.“ „l.  nk„ni!! Pr*e* publiczność kupowanego.
^ooznlp inn 'HIZya' Zarobek udowodniony miesięcznie 100 ao 200  złr. 513 3 3

„ i  T eży adresować do kupieckiej kan- 
ceiary. „ L a  C o n f ld e n t ia * *  w Buda Peezole.

S  g  « * £ ■ §  
fa=J) 2  . §  - > , «

Z  lal ^  S  ł— t ^  m s. , !» - U  N d  a>-
i* ^  S o i  

S = t  m  ,® i
^ 3  9  .  .  o  cu 5  . 
C 3  es  CS S  IS c  9

9 ® *  >*.2 ^  ■;
t_ _ i bi 5 ?  5 2 •
”  stfig’0 J £o s  CO “  _  — e I

M  5 ^ 1 *  iC33 i rt ® '
g :  ui-g s ;S .£  «
^  i £ « i ż - S  h

^OOfOOlh€>OfO-€>-
C e W  z n iż o n e .

Parkiety w wielkim wyborze
f O cenach począwszy od 1 złr. 85 ct. za metr kwadratowa 

poleca 636 12 20 1
Fabryka parowa

W c z e l a k ó w
W e  L w o w i e .

Illustracye i cenniki przesyłamy na ządftfn®-

—4, -g ąj-ffy- -ff-ft—fl-rj f- tf- f, ,p (fcs&sff&ffsOzz
Ces. król. wyłącznie uprzywilejowane

Patentowane Krawatki*
N a j n o w s z y  w y n a la z e h -

K r a w a t k i  b e z  s z p i l e k ,  b e z  ż a d n e j  i i i a s z y n e r y i .  Je * l “ 
n i e  z a  p o m o c ą  s p r ę ż y n y  p r z y t r z y m y w a n e .
Wygody, jakie te patentowane krawatki wobec dotąd używanych 

krawatek przedstawiają, są te, że zalecanie ich jest zupełnie zbyteczne 
Zwracam tylko uwagę na główne zalety tych patentowanych krawatek, 
jak nadzwyczajna Jogodnośó przy wkładaniu, doskouałe trzymani- s ua 
kołnierzu, największa eleganeya formy i trwałość.

F a b r y k a  k r a w a t e k  
T T F f T ą  t v t  a  i v n v r  T r o s . d L K ,  w l e K l ’

I

Engr08-Verkauf; VII., Neubaugasse, 2Ł Detal/-Verkauf-Fillale . VJI., Ma 
» . . . . . .  > „  .“zamówień, a z prowincyi za zaliczką.riahilferstrasse, 86

Trawa Miodowa
( H o lc u s  l a n a t n s )  258 27 30

nasienie świeże i pewne na e .un ta  suche lub 
mokre zupełnie liche, na pastwiska wyborni ro- 
ślim* raz zasiana trwa kilka lat. J e d e u  k o 
r z e c  wraz z workiem kosztuje 4  z ł r . ,  przy _ 
zakupnie naraz lO  k O re J"  dodaje się korzec 
bezpłatuie. Zamówienia uskutecznia J .  B u l -  

s i c w i « z ' skład uasion w  B o c h n i .

H U N Y A D Y  L A J O S
naturalna woda ĝorżRia.

Naturalne źródło „ H u u y a d y  L ?«jos‘* jest n a j s i l n i e j s z ą  i u a j s k u t e e z u l e j -
SAą w„dą gorzką , a wskutek najlepszych swoich składników chemicznych przez wszystkie l e 
k a r s k i e  p o w a g i  jak najlepiej polecaną. 674 6 8

Centralna Dyrekcya, Wiedeń, IX, Tiirkenstrasse, 31.
Na składzie we wszystkich handlach wód mineralnych i aptekach.

uprasza się żądać t y l k o  „Hunyady Lajos“ wody gorikiej.

Pokój w  Europie
jest do przewidzenia, gdyż wstrzymano wielkie dostawy sukien za g ran icę , przez co naj
większa i najgłośniejsza w monarchii fabryka ubiorów męskich jest spowodowaną przezna
czone dla zagranicy 3 3 0 0  k o m p l e t n y c h ,  e l e g a u c k i c l i ,  i n o d u y c b ,  w s p a 

n i a l e  z r o b i o n y c h ,  z u p e ł n i e

G O T O W Y C H  G  % B . M T I  B Ó W
w i o s e n n y c h  i  l e t n i c h . m ę t k i e h  , wszelakiej wielkości, pozbyć po nie do uwie
rzenia niskiej cenie, ażeby módz uprzątnąć ten olbrzymi skład i robotę daiej prowadzić. — 
Każdy garnitur układa się z 3 s :tuk a mianowicie : z modnych, gotowych spodni , ze sto
sownej kamizelki i e elsgenekc -robionemu eurdnte , wszystko według poniże-ego ry. u u ku 

w róinyeh gatunkach, jakiegokolwiek koloru.
Zapełnię gotowy

GARNITUR MĘSKI
spodnie, surdut i kamizelka

z  m o d n y c h  m a t e r y j  w  1 g a t u n k u

tylko

z łr. 5 '50
ITylko
|z łr .

7'50

w II g a 
t u n k u  

p r z e d n  i ,  
c a ł y  

g a r n .  t u r  
a m a t e r y j  
b e r n e f t s k .

Tylko
złr.

9‘50
na miarę wystarcza przy zamów.

iw I I I  ga< 
l u n k u

u a j  l e p s z y  
c a ł y  

g a r n i t u r  
:z  m a t e r j  j 
Reichenbersk

Próbek uie
piersi i długość rękawów, jakoteż kelor garnituru, 

możemy wysyłać, gdyż mamy t y l k o  g o t o w e  g a r i ł i n l r j 1 “ ° ^ ® "
z b y c i a .  Zam ówienia są za zaliczką pocztową załatw iane przez 391

» F E K E T E ’ S “  H e r r e n k l e i d e r - F i l i a l * 5
, H u E L c I s t ł i i ] . r x i i e r s t r a s s 6 ,  X0 /® ® -

Tyranem całej gospodarki ciała jest żoMet!
Stara to i niezbita prawda, która niestety aptekarzowi F. Sehmiedowi W Cieplicach i |Stara to i niezbita prawda, która niestety 

nie znajduje dość uwzględnienia w wielu prze
pisach m ed, cznych , które lekarz daje teraz 
swoim pacjentom. Zażywamy niezliczoną ilość 
środków i środeczków nowoczesnych, Które 
muiej więcej mają tę wielką wadę , iż abso
lutnie nie mogą być strawione w żołądku, 
owym p tężnym samowłaiey, który w gospo
darce ciała najważniejszą odgrywa rolę, iecz 
odchodzą bez zmiany i bez przetrawients 
Jestto prawdą i to niezbitą, co mówi pewi( 
znakomity lekarz nowoczesny, że żołądek jest 
pierwszym i najważniejszym organem dla u- 
trzymania życia. Na tej podstawie opiera się 
p repara t, przez umiejętność w-kazany, t. j. 
tran z wątroby z ekstraktem słodowym pe- 
psynowo-pankreatynowy aptekarza sch-nieda 
w Cieplicach, albo pepsynowy pankreatyn z 
ekstraktem słodowym (bez tranu z wątroby). 
Pepsyna jestto „sok trawiący1'. Technika spo
rządzania pepsyny, t. j. soku, który się wy
dziela ze zdrowego żołądka podezas trawie
nia i który się tu sztucznie w yrabia, ta te
chnika doznała w ostatnich latach wielkiego 
postępu, lecz dotąd nie ma preparatu, w kti
ry ni pepsyna wraz z innym produktem ®* 
turalnego trawienia, t. j. 
łaby połączoną za posrednietwam P ^a trak t I 
i lekkiego pośrednika, jakim . :®.*t^y/ąeznie | 
słodowi. To udało się jedynie*

po 1 
dzień

jego preparaty .podniecające trawienie* zsj' 
mują dlatego miejsce pierwszo. Pankreatyną 
zadaje się w wielki-m osłabieuiu trawieni:, 
kiedj wszelkie inne pokarmy bywają 
wane. Jeżeli inaczej być nie może, to B y Ł  
się ją  jako pożywną klistyrę wła-
skutkiem. Najcelniejsze powag ^ ik ie  ka- 
śnie te preparaty Schmieus r 0słabie- 
tary żołądka i Kiszek n w**ttćra z tego 
uia trawienia i na utraty ® Sęrwsze powa- 
wynika. Szczególnie zo i^eg liw ościach  od 
gi na tum polu , t. i- ! H .senthal 
żywiania się, prof. kilka razy na 
do 3 łyżek sto j^p* 
przy każdem l złr. -  mał ej 65 ot

Cena dnia) 0 Dla zapobieżenia podr- ■ 
biań bez w artości, każda 
flaszka ma ,ua sobie markę 
ochronną , jak tt  przedsta-

 ___ _ 7 1*™- , 133 32 52
^ d z i w e  można dostać prawi* we wbzv- 

fgioh aptekach. J
•v Krakowi, w apt. K. Stockmara pod ,zło-

Bielskn .... koniem *;
” Lwowie " u BlUaienthala;

Głównu akt a " ^ygm untt Ruokera.
dronuar Y 8kład w Wiedniu u 8 . Ł  R. aroguerya en gros. Frltz,

^ y ^ f A W A  T l i : I I L I
Q0dz>enna sPrze^a  ̂ wszelkiego rodzaju

Cenfralverkaufshaus Hr™ ± ? Ż '»r°  -
S t. P o l te n e r h o f  ( n d c h s t  d e r  B a r tn e r s tr a s u * ) ’ 931 6 8 

lllustrowane Album z cennikiem za Iłoiem em  I złr. 5 0  centów.
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Newe wydawnictwa księgarni
6EBETHNERA i WOLFFA

w  W a r s z a w i e .
A .n Jra a  K Pc wieść z czasów króla Jana Ul, 

p n tz  Zyg®ullta Eaezkowskiege w 2 tomach.
1 za  76 <jnt

AAmb M.ofclowicz, zarys biografiezno-liWaoki, 
prsez Piotra Chmielowskiego, 2 tomy, z 2-ma 
portr«<‘W“- poety. 6 zir. 50 on.., w pięknej 
oprawie 8 zir 50 cnt.

Błędy nasze w mówi i i piśmie kuj „zkodzie ję 
zyka polskiego popełniane , ora prowiacyo- 
nalizmy, zebrał Aleksander Walicki, wydanie 
S-eie. 2 iłr. 50 cnt.

Dziwak, komedya w 5 aktach, przez Aleksandra 
Mańkowsk i go. 80 ent.

Larlk, tiagedya w 5 aktach z motywów dziejo
wych, napisał Jan  Gadomski. 1 złr.

Uęozeaaięt na tronie (Marya leszczyńska), opo
wiadania historyczne przez J. I. Kraszewskie
go, w 2 tomach. 2 złr. 50 ont.

Na parysk la  b ruku , powieść, prze* W ołodego 
Skibę. 80 ont.

Od koU k i J* UMuiły. opowiadanie z życia za- 
pon^Im ego «TTwióka; przez J. I. K r a s z ę -  
* i  k i o g o, w i  tomach. 2 złr. 50 cnt.

PaM aśatw * kobiet, przez I. St. M illa, tłuma- 
oienie M. Ch., wydanie drugie, z portretem 
Mt< ra. 1 złr. JO cnt.

Rdruezyny z posad ziemię, powieść w czterech 
częściach M. Jo k a jc , przełożyła A. Callier.
2 złr. 25 ont.

Środki zaradoze przeciw nędzy,ezy hygiena 
sooyalna, przez Adolfa Coste’a. uzielo odzua- 
ozone pierwszą nagrodą na konkursie w Pa
ryżu 1882 r., przełożył Ignacy Swiętoehousk . 
4 złr 40 cnt.

Stefan Batory, przegląd historyi jego panowa
nia L program dalszych nad nią badan . po
wodu 300 letniej rocznicy śmierci kro a , na 
pisał prof. W. Z a k r z e w s k i .  1 złr. 50 et.

Święty Jur, powieść współczesna przez Jana Za
chary wsiewioza, wydanie nowe w 3 tomach.
3 fil. 1

Szkioe l i i w w i  > vtin  dra AnkorueB°
u rv a  UiaW. 3 5u cnt- . .

S z to k  bUMryozae w P«iso< główne kierunki 
poglądów na przeszłość , przez « ładysław.i 
Smoleńskiego. zł"

Z kreeów połabskich (Kapitularze Karola w .— 
Łeohicka straż nad Łabą. — H anza) , przez 
Jana Grzegorzewskiego. 1 zh

2 wycieczki "a wschód, notatki dziennikarza 
(Bukareszt. Buszc/uk, Warno. £< ustamynopolł 
przes Antoniego Zaleskiego. 2 złr 25 cnt.

Skład główny w  księgarni 
G ł .  i i e b e t b u e r a  1  S p ó ł k i

. 700 5 6

IW ONICZ
z W o i o - f g  § w r  (w  Galicyi) siacya toin Iwonicz.

Szczawy alkaliczno-słone, jod i brom zawierające.
Kąpiele mineralne, borowinowe, igliwiowe, tuszowe i rzeczne 

M l e k o ,  ż e n t y c a ,  I n h a l a t o r i u m .

Znakomita stacya klimatyczno-lec^nicza.
S e z o n  o d  2 0  m a j a  d o  k o A c a  w r z e ś n i u .

L e k a r z e :  D r .  K I .  D ę b i c k i  i k > v . Z . l i i e g c r .
Składy wód i przetworów z d ro jo w y c h  u PP J oraz J .i

(joldwassera w Krakowie. N. Trouma w T..ru ,w' ' i ! "'ć WK/.i|g,!;M:li apte-
1 w aa/.l, _____ ■ . r  .kacb uu prowin yi.

1 P r o s p e k t u  i  t .  d .  r o z s y ł * *

r > y r e k c y a .

* 0 » Q + 0 + 0 + 0 K f r H e 3 j ^ l

7S’2> 5 0

—'t-say sfs*$■ . Łf>s

MAGAZYN i PRACOWNIA
konfekcyj dam skich

J. R  RO B AKO W SKIEG O
w  K r a k u w le  

u l lo a t  B r a c k a , 1. 8 ,
zawiadamia niniejszem Szanowne Panie, iż 
ma na akzadzie wielki wybór m odeli, tj.

Okrycia koronkowe, Płaszcze- Żakiety
po cenach bardzo niskich do sprzedania.

Zarazem poleca swoją pracownię, przyj
mując wszelkie samówienia, jas Ko
li i  amy P a le te tj  krajem  an
gielsk im  , Ok rycia. P łaszcze , 
l a h l s  b r  i  t. p które wykom, za naj- 
■Untutej fo 831 4 5

r r n a c h  a a i z r k o w a u y c ł i .

Zadziwiająco tanio!
Mirta wpbr jKiacaijcA

E l .  I - ,  e i e ł i t
■lica Floryańska, hotel Drezdeński,

psleea iwój 
bogato zaop atrzon y  sk ład

w  Ł I  N T H A
w złotych  i orzechow ych ramach,

Obrazy l Gzymsy W firanek
p o  n a d  i *  A s s ą  s il>  o a w a n u

Także wykonuje wszelkie reparacye 
szybko i najtam^ 879 2 o

..U- \
vej tepla-Trenczyu-vxCF1me od- «

uwozne W i  ^  4
3 c z n y c * , o r a z o  j , p h

zakład leży

f  S K - p f U
B jes, bardzo J n a j a *  ir,

przez B ogam n, Żylinę. Teplf 
w  g o d z m .  N a  w i ę k s z y c h  ( |

,jwyeh biletów tam i n a p o w r o i
ą  c e n y  podręczn i ^
ay Dra Filipkiewicza dostać mo- Ą 
zystkioh k s ię g łu j^ i  Illustro- y>
.ramy rozuyła darmo książęcy f  

zarząd kąpielowy. 5 12 Kś

FABIANA HOCHSTIMA
w  B ć r a l t o w l o

u l i c a  ś w .  G e r t r i i d y ,  N r .  2 ,  f
7.U .patrzona  jest w 835 2 20 §

V I  4s i t O  l i l i i
/. i ią jt rw a l|z i ‘̂ ti piaskowca, p u cząw w y  od 20 
/ I r .  tud/.i.ż / marmuru, granitu i labradoru.

Hrzyjiimji' >;o itiwiii.-ż z;i:i,ó\vii-ni:i w ed łu g  
n.iii.^litiiy -li u z o i ó w na rnbuty arehi tektonKiznś  i ni  ró/.ihiliarwrn- posud/.lci marinurowe.

Wszelkie obstalunki wykonuje się po cenach 
umiarkowanych i za spłatą ratami. _

JAN IHNATOWICZ
p o l e c a

wyśmienite MYDŁA do mycia twarzy, rąk i kąpieli,
w yszczeg ó ln io n e  za  sw e zn a k o m ite  w ła sn o śc i 

7  m e d a l a m i  z a s ł u g i  i  2  d y p l o m a m i  l i z u a i i i a .
Myuło do golenia brody 25 ct 
Myihp migdałowe 10, 20 i 25 ct.
Mydło kokosi i, białe do rąk, 10 i 20 ct 
Mydło palmowe, żółte 6, 12, 18 i 20 ct.
Mydło grysikowe, wyśmienite do twarzy i rąk, 

40 ot
Mydło Żółtkowe, wydelikaca, wygładza i znako

micie oczyszcza skórę 30 ct.
Mydło ziołowe otrzymujące się przez zgęszcze- 

n e  soku roślin aromatyczno-żywicznych, 
znakomite 25 et.

Mydło plłólOwe, posiada bardzo przyjemny piż- 
m wy zapaoh 30 ct.

Mydło pMZOWwe prz>)emnej woni i jest bardzo 
ponukrnane Só ot 

Mytn* r ś l u t ,  najpi tednitj.zw 40 i 80 ct.
Mydło oliwne dla dzieci 36 ct.
Mydło z Igieł sesuowych , przyjemne w użyciu, 

skutecznie ochrania skórę od liszajów j wy 
rzutów 30 ct.

Mydło balsamiczne, oczyszcza skórę, nadaje bia
łość i delikatność 30 ct.

Mydło tijołkewe, przyjemnej woni 45 ct.
Mydło kosmetyczne, usnwa piegi opalenia sło

neczne , twarzy prywraoa świeżość i bia
łość 60 ot.

Myufo hygieuiozne prz< tłuszczone , nadzwyczaj 
delikatne i speoyainie zastosowane do twa
rzy ro  ct. •'

Mydło ryżowe, używa się do wy lelika enia i 
wybielenia s*óry na twarzy i rękaclj' 60 o 

Mydło glloeryoowe, białe, ła t .o p:eniące wy- 
bornie oczyszcza skórę i chroni od prysz
czenia się 80 ct.

Mydło glicerynowe przezro zyste, zawiera
czystej gliceryny, znakoinic:e vvp ywa ns 
naskórek 20, 0 i ś 0 ct.

Mydło glicerynowe płynne, ivr Has/oczkach, i nv- 
szcza skórę od pryszczy, lis/.ajow. tradzi
ków flaszka 40 ct.

Mydło piaskowe, do mysia rąk, 15 i ~p ot-
Mydło pumeksowe, do mycia kołnierrykow i man

kietów gutaj>Ł>rchowych 'd  cl.
Mydło tymuiowe znakom cie o c z y s z c z a  skórę od 

wszelkich wyrzutów ló t
My ło  karbolowe, bardzo korzy hiie myc .ęce 

twarz , a nawet cafe oiaio w czasie epi.ie- 
mii , celem ochronienia się od zakaże
nia 20 ct.

Mydło siarkowo, z wielkiem powodzeniem uży
wa się do zniszozenia pryszczów i wszel
kiego rodzaju wyrzutów na skórze 25 et.

Mydło benzesowe, bardz i korzystnie używa sic 
io  usuniccia wyrzutów i plam skórnych 
25 et.

Mydło kamforowe, uśmierza świędzeme i pie
czenie skóry, asnwa wyrzuty i czerwoność 
z iwarzy i rąk 25 c*.

Mydło miodowe, do wydelikatnienia rąk, kawa
łek JO ct.

Mydło mleszozaAskie, znakomite, 10 ct.
Mydło smołowe, zawiera 40% czystej smoły 

(dziegciu) usuwa pryszcze, 1 szaje, wszelkie 
wysypki skórne, pocenie nóg i łupjei na 
głowie 30 ot.

Mydło smołowo-glloerynows, miękczy i oczyszcza 
skórę od liszajów, trądzików i t. p., kawa
le . 30 et. 216 17 0

Nabyć można wo Lwowir w akie pa »h własuydh ul. Kopernika , 1. 3, H itel Eu
ropejski i nł. Halicko róg Wałowej. W Krakowie Sukiennice, i. 20. W Czer- 
niowcach Bynek, 1. 2, orwi we wszystkich p i e r w s z o r z ę d n y c h  sklepach i aptekach.

k  X UPRZYWILEJOWANA FABRYKA 3IELIZNY

| M .  B ^ y e r a  i  S p ó ł k : i |
N u k i e u u i c e  j j f ro  1 3 — 1 4  w  K r a k o w i e

naprzeoiw kościoła N. P. Maryi,
Itonkif nlłAtnŁWi'#I^irrisim^ ‘ Paaów, Dam i dzieci, zrobionej z najlepszego g a - I

do nosa i szirtińgu w“ 2 i  skład .^ ótaa- biell/'uy ?‘^ OWM ołników- (' h,l8tek 6 Każdej jakości, po nadzwyczajni* niskich cenach. \

* *  A! e  u  u  i  k
| Kołnierzyki mę.. ie i damskie

Majptęknieisze i ^
G o ź d Z l k i

Goździki Klałowskie
(Klattauer Chor Nelken) odznaczające się 
wlwkim, bujnym i pstrym kwiatem, k ttre  
dają się heduw-ć i w żadnym ogroc si * lub oku 
n powinno ich brakowa— Szczególnie, rozwi- 
nięfs tego roku kwitnące pewnością; polecam 
luO zz.uk 18 złr., DO sztuk złr. 9-50 , 25 sziuk 
złr. 5-05, 12 sztuk złr. 2-50, 100 «zt. bez opiso 
6 złr N .  tępnie wielki wybór ró ż , pelargonlj 

wszoikiego gamnku, fuktyj, godrginlj i t. d. 
Katalogi darmo

J ó z e f  W alter, 
spoeyainy hodowca Goździków 

2 7 w  K l a t t a u  (Uzeohy).

P anna z lobząi familii siorota, .yozy sobio 
zpaleec mby » a bądi u  bonę, do gospodar

stwa, zastąpić n u ą  domu. lub jako tow inyszii. 
dc staru łu  OSO,W- w kio»o4ó  u p. OuNdire, prof 
ę g k ą  franouzMogą. iN d j t a ,  a  845 2 3

P g M u k i U *  P ° “ * y  Adminitłra- 
tora lub  samoistnego R ządcy  p rzy  

duzetn gospod»rsiwie człowiek id ró w .

p n i u k ę 11g o s p o d a r s k i  ^ 2
ie odpowiednią powołaniu- ukawe

człowiek 
rposiadąjąt j kilkuiiaetolrtnj^

zgłoszenia pod lit.
E o g i l A M y

p o ste  re s ta m g
587 14 15

tuzlnn prawdz. Ganouskioh bata.t^ u 
'‘chustek do nosa złr *  2-50,

tuzina angiels. batyst, ohusb.li do nosa 
z najmodmejsz. br*«g»mi w różnych kolo- 
rach ct. 60, « . i, J.20 d© B.

1 sztuka (37 łok. albo 231/, ui.j dobrego 
płótna lnianego złr. 6 50, 7-50, 9, 10 i L2. 

: sztuka (37 <ok. albo 231/, m.) *;t i */ S7.la. 
skiegc płótnn złr. 10. 11 -50, 12. 12 50, 13. 
i4  i 16.

1 sztuka (63 ł. albo 39 m.) 5/4 holcnd. weby 
zł. 21, 23, 25, 28, 30, 37, 42 i 50.

J "-ttiUa (63 ł. albo 42 m.) */, i prawdzl- 
'**U« run.bnra.iego płótna w najlepszym

1 04 r i- 22 do 60.
1 lnianych od złr. 4 do 12 złr.

JW— go płótna na 6 prześcieradeł DOZ SZWU od '/Sr 1 K Ol

Koszule damski.

Z azyfonu
ir  1-10, z haftem wsorów *  i .hK 

zyronu ”  llinder8kleB0 albo mmbw. v i J t  
Z dobrego h«l*"a przodzie lub do zapint- 

| płótna z hstw ą n» P # d  a .2o ^
nia na ramieniu. **

Majtki damskie.
Zwykłe 9o cl., ozilobyiejsze złr. 120, z ha- 

ftov..iii. szlarkauii złr 1 80, 210, 2 łn' i 3. 
i  barcbatfts gładkie złr. 160 i 1’7d. 
Huftr.wauo a/.dohn.! albo okładaue pika złr.

2 50 i 2 1'5
Spodn.u. damakie.

Zwykłe od złr. 1 6b do 3. z dobrego gzy-1 
fonu złr. 2 50 d o ^  50.

Z haftowau wstawkami złr. 3 50, 3'75, 4 
Spodn ce z Genami z wstawkami lub 
, wstawek złr. 4 óu, f>. %, 7 50 i 9.
Spódnice x barchanu, gładkie, zir. 2 i 2-50.' 
Haftów ,u -1 u! 1: j r> układane piką złr. 3 5U i 3j85

Kaftaniki.
Z szyfonu zwykłe 1 złr., lepsze złr 150, j 

z wstawkami hafiow. od złr. 3 25 do 3 50, 
z barchanu gładkie złr. 120, 175 i 100. 

Haft. ozdob. lub okładane piką złr. 290 i 3‘2Q. I 
Koszulo męzkie.

Z najlepszego angielskiego szyronu zsęrsem  ] 
gładkim albo z listowkami zir. i 5 0 , 2, |
2 50, 2 75 i 3.

X dobieg* płótna rumburskiego albo b dend.j 
złr. 2-80,‘ 3-50 i 4.

Kalesony bi«zkie.
“  ■jgl«Uiiej piki, wszelkiej wielkości od | 

*łr 1-25 do l 40.
<tobrog0 cunkiego płotu*'od ro ó  do 2*50.n: na ram ie -* , hlob białych I k ,tir .  ^  JU 1 u 4 ™

Wtoiki wybór poÓOZOOB j Ryob g a t u n k a c h l lEsSr ■ « k l o h  skarpetek w ró-

Zn wszelki u nas . • i i S J Z ^ ^ & E S S s :  > odbieramy. zamieniamy i
alb* wypłacamy za to ca łkow i^  ^  nasza usługa jest* przyjęte zobowiązanie I

| dąjo każdemu kupującemu p ^  konkurencyi. ^ r i®t«la*t i ze uaszeceuy ]

774 5 0 n W I ć R  A S ^ wysokim z^unkicm
F i l i a ! 3 1 .  1 8 P W k i .

[skład fnbryozny towarów płóoiennyolj, Z*P“ kośc!c5âN **nbnyoh|
I w KRAKOWIE, *.nleu»loo Nr. W f „d/im. ’ • u yi‘ ■

Są w zapasie całe wypiawy ślubne, a kosztorysy tychże udziela „ s bezpła tIliu.

Z  M  I  Ą ] V  A  L O K A L
rMarn zaszczyt zawiadomić Szanowna P. T. Publiczność, 

iż z dniem 1  k w i e t n i a  b .  r .  p r z e n i o s ł e m  m ó j

MAGAZYN i FABRYKĘ
inarz^ 2| chirurgicznych, ' : J. . ' .  bandaży

i  w y r o b ó w  n o ż o w n ic z y c h
z ulicy Grodzkiej, L. 13, na ulicę Floryańską, L. 17,

v l »  & v i s  n o t e l u  „ p o d  B 6 ż ą “ .

Polecam Szanownej Publiczności bogato zaopatrzony moj Maga
zyn w yrobów  własnych, jakoteż angielskich i francuskich.

Polecając się łaskawym względom, jak dotąd tak i nadal starać 
się będę o szybkość i dokładność w wykonaniu fiowiPrzmiyeli mi 
zamówień. ii! ;

Z  s z a c u n k i e m

J O Z E F  W I T O . k Z Y l G N K I .
1 W .  1PEZEMYS-LUW'. Jjg' \ }

V. LWDWtt //£'$’{
W ^ J  mm U  Id M '1 W  W  J Ł  W > r v J U  ■

^  Członek Stowarzyszenia mięozynarod. fabrykantów narzędzi cnirurgicznyuh i bandaży,

J. & S. K E S S L E R
Bernie, (Murawa) 

U l i c a  F e r d y n a n d a ,  I .  3 2 ,  n r .
Rozsyłają za pobraniem pocitowem *) |zł- ct.
10 mtr. kaszmiru modnego w praż.ki po

dwójnej szerokości 
10 mer. kaszmiru w koiorach modnych 

podwójnej szerokości 
10 mtr. ntłiisu wełnianego w kolorach 

modnych i balowych, podw. szerok. 
10 uitr. mateiyi ciężkiej, z podwójnej] 

nici I. gatuuek 2 50, II. i
10 mtr. kretonu modn. w praw. kolor. 
10 mtr. materyje w kratki na szlafroki 
3‘/4 mtr. materyj mod. na męski garn.
3 l/4 mtr malei-yi mod. na męski garn. 
3 \ ;  mtr materj i modnej na męski płaszcz 

od deszczu
6*/4 mtr. letniego kamgarnu do prania 

na ubrania meskie
1 resztka dywanu LU, 12 metrów
1 branki z juty, deseń tiirec. kompletne 
i garnitur z juty. i obrus i 2 kapy 
i garnitur rypsow^, 1 obrns i 2 kapy 
1 kołdra stębnowana ciężka 
i prześcieradło 2 metry długie 
1 siennik 2 metry długi 1 gat. 1 50 II. 
1 derka na konia z koior. obwódką 19 

cui. długa, 13f' szeroka 
1 derka dla fiakrów om. długa lU;

szeroka, w pasy 
3 szt. obrusów lnianych, bi ił., czerw., 

niebies , żółtych 1(>U wielkich i t. p 
serwetek lnianych \

6 ręczników lnianych I. gat. 1 80, tl.
1 szt. płótna domowego 29 łokci wied. 

I. gatunek 5 zł. II.
I szT szyfonu 20 łokci wiedeńskich 
1 tuka weby King 30 łek. wiedJt/j

7 lir ■ -  %

70
50

1 sztuka kanafasn 30 łokci wied. nie
bieskiego 4'80, czerwonego

1 sztuka dam astigratl 30 łokci wied 
I. gat. 7‘50, II.

1 sztuki iito i a 30 łokci wiedeńskich, 
wyrób czezki

1 n t .  barcha
nu morawnk.

\  nieb. R j j  j  
|  brnn. U 1 1 .|

czerwony
biały

3 koszule -am .kie i  szyfonu bogato 
haftowane

6 koszni dam8. z dnhr. perkalu z ząb 
kami II gatunek 2-75, 1-szy 

* gorsety nou&i bardzo ozhobne, I ga- 
tujek 4 zł, II. 

a spoai.ice z rnszn. surowca lub z szyf. 
6 fartuszków z oifordu, z surowego inu 

i szyfonu
6 par pończoch dams. w wszel. kolor.
1 kaftanik wełniany dla d >m w wszel

kich kolorach (liersey-Tailla)
, par pończoch dams. z finiszu, letnie
jj c h u s tk i  molierowe, w mod. kolorach
1 koszula męska kiatowska biała lub 

kolor., I. g it  1-80, TI.
6 kołnierzyków stojących iub wykłada 

nych 3 pary mankietów poczwórnych 
3 koszule oxfordzkie dla robotników, I.

e t e k - ź z>- IL...........
3 par kaleson.,w z bc.rchanu lub kroise

*r. gat 2-5Ó. Ii.
6 p a r  skarpetek zimow. \. wszel. kolor 
12 par skarpetek z finiszu na «.tu 
1 pled podróżny 31/* me’ra długi, 1 m 

65 cm. szeroki 
3 modne atłasowe krawaty, wąskie lub 

szerokie, II. gatunek 75 ct I.

20

50

50

*) Przewielebnemu Duchowieństwu, Naczel
nikom gmin i innym, zaufania godnym oso
bom na osobne życzenie także bez pobrania 
pocztowego. 727 8 40

Offeiti'. Stflliuu Ł Brr“ ?ngn zYhl
im  A l l s .  S t e lle m - la i >ig»r (. O e>t.-Ung. 
a . D eutsch l. W le ń , 111., L o w e n g asiB  1. 
Erach. Sm al wBch it l . A ufuahm e offsn. 
S te lle n  k o it e n lir e l.  Abonn. m o u atlich  
(8 N r.) fl. 1 E in z . Ni . 15 k r .  P ro be-N r. 
g r a t is .  A b o a n . k a a n  W g lich  beginnen.

Najlepszym, znanym, wypróbowanym środkiem 
do dokładnego i bez bólu pozbycia się

o< l K'u l o t  k ó w
stwardnień, zrogowaceii skóry, tylko za pomocą 
przepędzelkowania przez pare dni 'k . 'y n k t i i r i |  
Keralyn ptekarza Schiielóa,  St «<*■ 
orgs Apotheke, Wien, Wimmergas-
■ e , 8 8 .  Cena poł flaszki 60 cnt., całej flaszki 
1 złr., pocztą lu cnt. więcej za opakowanie, 
wraz * sposobem użyeia.

Skład w Krakowie w aptece Stockmara.
Ostrzeżenie At)y otrzyma« prawdziwy pr: -

* p a ra t, żądać trzeba wyraźnie 
S c h n . i d h  K e r a i y n  t y n k  t u r y .

P- APk- Bchneitl, W iedeń, V, Wimmergasse, 
38. Zeonoiej mi Pan przysłać 1 flaszkę pańskie; 
wybornej Keraiyn tynktury. Karol baron Pll- 
lersderf, Perchtolndorf pod Liesing..

Proszę o przysłanie mi za zaliczlią 1 flaszkę 
za 1 złr. 10 ont. pańskiej wybornej tynktury 
Keraiyn. Marya hrabina Taxls. Aoheurain pw-z- 
ta Ratbenbeig, T y ro l. 196 8 8

JSowo otworzony ar'!

S A G A Z Y A I  T A P E T
pod flrmą

A .  K r z y s z t o f o w i c z  I
w e i< » o w ie  plac Halicki, I. 2. Filia: w  C z e rn io w e a c h  ulica Główna, I. 17,

'SM;,

<•>

różiioiMilnu
oby pokujowti. ^  

iiuś'ii(luwiinie 
sztukaterye na sufity 
ift i  w stylu rozmaitym. ^  

itentowanc Waltona tapety LINCRUSTA. ^

korKowe, ^
choduiki i zasłanki w powabnych deseniach parkie- 

t.owych i kobiercowych.
Na życzenio wysyła wzory, tecnnicznie wypracowa- p  

t i t  ne> kosztorysy, zestawienia całych pokei, ze sufitami w najnowszym guście f  
ę f’ i uskutecznia robotę tupicerską. 8->i 2  :0

(O O O C

*  Z M I A  A  Ł O K i I Ł U .

LEON WIECZORKOWSKI
ta<picer

z dniem 1 m aja 1887 roku
przeniósł swój

MAGAZYN i PRACOWNIE
z d o m u  H ir. 2  p r z y  u l i c y  W i& ln e j

do domu Nr. 28 przy ulicy Floryańskiej
dom J. O. Księżnej Łubomiiskioj.

Polecając się nadal łaskawym względom Szanownej Publiczności . 
pozostaje z Wysokiem poważaniem

1844 3 5 L eon  W ieczorkow sk i.

tx « :
LECZENIE CH0R0B PŁUCNYCH

Sratlica (Suchot). Wyniszczoaie), Astma (Duszność), chroniczny nieżyt oskrzeli itd.
z a  p o m o c ą  g a z o w y c h

E K S H A L A C Y J
( w s t r z y k i w a ń  w j e l i t o  o d c h o d o w e ) .

Nie do uwierzenia , na pozór niedościgły ideał lekarzy został osiągnięty całkowicie 
za pomocą tej metody! O nadspodziewanych, niewątpliwych skutkach lec-niczych świadczą 
w sposób przekonywający następujące w krótkości, lec. niemal dosłownie pjwtórzone świa
dectwa profesorów europejskiej sławy, które zresztą potwierdzone zostały przez dzienniki 
lekarskie krajowe i zagraniczne.

P r o f .  d r .  B e r g e o n  : „Po trzechdniowei ekshalacyi gazowej za pomoeą wstrzy
kiwali rektalnych nastąpiła znaczne zmuiejszenie koaizlu i plwocin, następnie zupełne tychże 
ustanie. Waga ciał* powiększa aię tygodniowo od l/»—1 kilograma. Szybkie działanie i wy
leczenie w zadawnionych suchotach, niwę; w gruźlicy prosówkowej. Chory zo.-taie ule-zony 
i rnużo na nowo rozpocząć pracowite życie." y

r - r o f .  d r .  C o r n i l  t „W astmie w pół godziny po eks’ ala«yi spostrzegać sie daie 
znaczne zmniejszenie duszności. Podczas kyraeyi napady duszności nie powtarzaia sie -  
W suchotach płucnych i dusznicy ekshalacye gazowe są doskonałą , ym-ól.owana metodą 
leczincza.tt 1 7 0 Ł

P r o f .  d r .  D u j a r d i n - B e a u m c l z : „Nawet w bezgłosie, przy zniszczonych 
przez wrzody gruźlicze strunach głosowych , po upływie dwu lub trzech tygodni od rozpo
częcia ekshalacyj gazowych nastąpiło wyleczenie i zabliźnienie się wrzodów gruźliczych, 
choć połowa płuc była zniszczoną.

D l*. M ’l i a n g l l l i n  , dyiektor szpitala w Filadelfii, leczył 30 ohorye w ostatnim 
okresie gruźlicy będących za pomocą ekshalacyj gazowych, przyozem wsz;, sey zostali wylcczeui- 

Codziennie zwiększająca się liczba świadectw lekarskich dostarcza prawdziwie pocie
szających wiadomości o zbawiennych skutkach , osiągniętych za pomocą tej nowej metody 
leczenia. Prócz przytoczonych mamy w ręku mnóstwo ‘n jjc h  świadectw równie sławnych 
profesorów. Nawet u  e .  k .  w i ę d e u t s k i m  s * p i ś » l u  p o w » « i* c h u j rn i  używają 
przyrządu do ekshalaeyj gazowyeh. Świad-etwa w yleczenia są uo j rejrzenia.

C. k. wyłącznie uprzywil. przyrząd do ekshalacyj gazowyeh (Yiectal-lnjckltir) zupełny 
z aparatem do wytwarzania gazu i sposobem użycia ul a ekai zy i chorych nabyć można u

Dr Carl Altm ann, Wien, VII, Mariahilferstrasse, Nro 80/A,
%si 8  z ł r .  3 0  C. z opakowaniem gotówką lub za pobraniem pocztowem. Ku racy a nie jest 
przykrą, ani przeszkadzającą w zatrudnieniu.

B - o i t  z a ł o ż e n i a  1 8 4 0 .

I ' ( t r l e p i i a n o Y Y

i harmoniów
■ k ład  f w y p o ży c za ln ia .

Franz Nemetschke et Sohn,
U  e. k. dostaw cy j f t u  a sd w o ra i. 7*9 4 6
M  Wien, |. BSckei strasse, 7 *ĘBr Baden, Bahngasse, 23.

0100310200


